iósza, I da ug. © 


| Bilety. po zniżonych do połowy cenach są do nabycia w adm. 
Sprzedaż w admiiustracji trwać będzie codzień do piątku b. tyg. do g. 


Je BG. 


Cena 3 kon, 


Na stacjach kolejowych cena 5 kop 


Redakcja i administracja "Nowego Kurjera Łódz: 
kiego” mieści się w lokalu przy ul. Zachodniej 37. 
zgłaszać się mogą od 
41 do 12 w południe i od 6 do 7 wiecz. 

- Administracja otwarta od 8 rano do 8 wiecz. 
Adres telegraficzny „Łódź Kurjer”. 


Interesowani do redakcji 


Dziennik polityczny, społeczny i literacki. 


„Piątek, dnia 20 października 1911 roku, 


wama ë eieae ZiM 


Zmiana adresu 20 kop. 


Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, pół-|i 
roots rb. 3, miesięcznie kop. 50. 
Za odnoszenie do domu lub przesyłkę poczto- 
| wą dolicza się 20 kop. missięcznie. 
| Za przesyłkę zagranicę dolicza się 60 k. miesięcznie. 


TELEFONU Wr. 253. 


Cona ogłoszsń: 
| lub jego miejsce, 
klamy 15 kop., ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Drobne 
ogłoszenia 17/, kop. za wyraz. 


[-sza strona 50 kop. za wiersz 
nadesłane 50 kop., nekrologi i res 


Ogłoszenia zamiejscowe: I str.50 kop., reklamy pe 
20 k., zwycz. po'12 k. za wiersz petitowy ub jego miejsce. 


Rękopisów nadesłanych redakcja nie zwraca, za artykuły nieozniczone z 4órv ceną, honorariów adininistracja wypłacać nia będzie. 


Agentury: w Łodzi Biuro ogłoszeń „Promień“, Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński, Zamkowa nr. 23; 


-m re ram k nene nn» = rum 


w Zgierzu: Al. Bielas, Poczek. Tram Nowy. Ryaek 


WYŁĄCZNE PRAWO przyjmowania ogłoszeń w Rosji, za granicą i w Król. £ojskiem, oprócz Łodzi i okolicy, oddane jest Domow. Handi, L. i E, Metz! i S=ka. 


Teatr Polski 


f. Zelwerowicza Pziś 


(Sesielniana 63) wiecz: 


Białe Pawie. 


Jutro 
po poł. 


Danusia 


Jutro 
wiecz. 


Instynkt. 


Teatr Polski 


w W poniedziałek, 23 23 
i we pen GE. 24 
pzaspoika 1914 października I9Ii r, 


Jett tat 


Eziś 
wiecz. 


wa- 6-te przedstawienie dla prenumeratorów „Nowego Kurjera Łódzkiego”. 


TEATR POLSKI 


BIAŁE PAWIE 


A. Zelwerowicza —- 


Kobieta i Pajac zi 


pod dyrekcją 
A. ZELWEROWICZA. 


Smierć Iwana Groźnego. = 


Sony zwyczajne. . 


Cegielniana 68, 


Sensacyjna nowość w 5 obrazach Pierre Louis i Pierre Frondć, 
z repertuaru „Teatru Artystycznego* w Warszawie 


z LAURA DUNIN. -5 


r1290—1—1 


„Fo poł. Krwawe Gody. 
° wiecz. | żywy Posąg. 


E 


= W piątek, 20 października r.b. o godz, 8 m. 15 w. daną będzie 


komedja w 3-ch aktach T, STRA p: t: 


występ 
LAURY DUNIN 


„Nowego Kurjera Łódzkiego", Zachodnia 37 codzień od godz. 9 rano do 8 wiecz. 


41}, po poł. Reszta biletów sprzedawana będzie w kasie teatru od godz. 5 po poł. 


w piątek już po cenach zwykłych. Administracja sprzedaje bilety tylko za okazaniem kwitu od opłaconej prenumeraty za miesiąc wrzesień 1911 roku, 
upon 


| 


+ M. AR AR, 02 RaR EET 


i 


| 


"W SOBOTĘ, d. 21 b, m. o godz. 4-ej po poł. 


"BAR EMPIRE” Potm za A tal 2204 


Piwa oryginalne zagraniczne i Stryckie. 
Zamówienia na miasto odsyłamy bezzwłocznie. 
ama zBei 2 TRA e WREN I -. MMA RANE Z RAMA AA 


NAJSKUTECZNIEJSZY SRODEK 
USUWA 
piegi, pryszcze, opaleniznę, 
wągry, czerwoność twarzy 
i wszelkie plamy 


Pasła do twarzy 
wynalazku aptekarza 
dana Niwińsiego. 

„Dla unikniącia naśladownietwa, każde pudałko 
4 zaopatrzone jest w jlomig, ma której znaj- 
daje sią No 204 i nazwiska wynalazcy 
„Jan Niwiński. ' 

Sprzedaż waptekach, składach aptecznych 
i perfimerjach. 


009440909 


403 II V ŚRODEK. 
s Śr AN 
8” © s PRZYTEM WZMACNIA: 

R JĄCY ŻOŁĄDEK. 


Dzisiejszy numer składa się 
z -mju kołumi, 


Kalend arzyk. 


Piątek. d. 20 października 1911. 
Dziś: Ireny, Marty. 
Jutro: Urszuli P. M. 


DRE aaa A 2 MMA PNA 


dtan przemysł w-Loddi, 


Stan przemysłu manufakturowego 
w ostainici: cząsach przedstawia się nad 
wyraz niepomyślnie. 

Daje się zauważyć brak zupełnego 
popylu na towary; takież same położe- 
nie jest i w ókręgu dońskim, Najgorzej 
przedstawia się kwestja zbylu towarów 
na ubrania. Chociażby nawet wigoniowe 
wyroby znalazły nabywców w stosynku 


Otwarty zostanie stylowo urządzony 


60—70 proc. do cen zeszłorocznych, to 
i tego rodzaju tranzakcje będą z uszczerb- 
kiem dla fabrykantów, ze względu na 
znaczne zapasy, znajdujące się na skła- 
dach. 

Gdyby nastąpiło znaczne obniżenie 
temperatury, obecne położenie mogłoby 
się poprawić—niestety—piękna, względ- 
nie ciepła pogoda, nie pozwała przypu- 
Szczać, aby w królkim czasie nastąpiło 
oziębienie, i jeżeli ciepło potrwa jeszcze 
z miesiąc, to sezon obecny można uwa- 
żać za przepadły, 

Rezuliatem zaś „takiego: stanu: rzeczy 
musi być skrócenie dnia roboczego. 

Smutny to, a jednak niemal  nieuni- 
knieny horoskop dla klasy pracującej, 
szczególniej zaś wobęc panującej nieby- 
walej drożyzny i widma srogiej zimy... 


Ceny na bawełnę uległy w ostal- 
nich czasach poważnej zniżce, wskutek 
czego fabrykanci czynią pośpieszne i 
znaczne zakupy, dając jednak pierwszeń- 
stwo bawełnie amerykańskiej, ponieważ 


"domo. 
"tego wkrótce, ponieważ nowe transporty 


Wprowadzone przez nag i nznane 
przez Szanowną publiczność i insty- 
w zakąski hawełkowskie, 
butet obticie zaopatrzony będzie. 


Z poważaniem 


Zarząd. 


wypada oiia taniej z dostawą do fabryk, 
żeli fergańska, 

Wogóle przewidywańa jest jeszcze 
większa zniżka cen na bawełnę amery- 
kańską, z powodu pięknej pogody w Sta- 
nach Zjednoczonych i olbrzymich dostaw 
z plantacji. 

Nizkie ceny bawełny powinny wpły- 
uąć na obniżenie cen i na gotowe Wy- 
roby, lecz kiedy fabrykanci zgodzą się 
na tego rodzajn konjunkturę -— niewia- 
Nie należy wszakże oczekiwać 


bawełny nie prędko będą użyte de fa- 


, brykacii. 


W ostatnich dwóch dniach ceny Aa 
bawełnę amerykańską nieco się pod- 
niosły. 

W miejscowych sferach handlu ba- 
wełną daje się zauważyć pewną chwiej- 
ność i wyczekiwanie. (n) 


è è 
* 


PE a a 


Rewizja sen. Trusiewicza, 


Nie bacząc na nieobecność senatora 
Arusiewicza, prace komisji posuwają się 
Wwe wzmocnionem tępie. Przynoszących 
każalenia przyjmuje p. Busło, Badanie 
świadków w sprawie o zamach z dn. 1 
września prowadzi p. Korsak, Badani 
podp. Kuliabki odbywa się codzień, gdyż 

aierjał zebrany przez rewizorów w 
ydziale Ochrany wymaga wyjaśnień, 
zaś wiele szczęgółów znane są tylko 
uliabce. 


Jak donoszą, zeznania Kuliabki, w 
ogólnych zarysach przedstawiają się nam 
gtępująco: wszystkie czyny Bogrowa w 
ciągu ostatnich lat nie wywołały ani 
wątpliwości, ani podejrzeń ze strony „o* 
chrany*, Bogrow „pracował* z powom= 
dzeniem i otrzymywał najbardziej odpo- 

iednie zlecenia.  Bogrow dostarczał 
alormacj nie tylko o poszczególnych 

obach, ale też i działalności całych 
grup | organizacji społecznych, 

Między innemi na zasadzie informa- 
gji Bogrowa, ochrana podała raport o 
nastroju wyborców ziemskich przed wy- 
borami do nowych instytucji ziemskich 
i o działalności orgamizacji współdziel= 
czych w gub. kijowskiej, 


Niedopuszczalhość braku zaułania dla 
Bogrowa była powodem wptszczenia g0 
do teatru, 


. Sen, Trusiewicz podczas pobytu w 
Petersburgu, prowadzi w dalszym ciągu 
badanie działalności ochrany. Dn. 28 
września badał senator urzędnika do 
szczególnych poruczeń przy min, spraw 
wewnętrznych, A: A. Kurłowa, kuzyna 
generała Kurłowa. Badany zawiadywał 
sironą finansową Ochrany, badanie to 
dało mało nowych szczegółów, gdyż 
A. A. Kurłow ma wszystkie zapytania 
senatora powoływał Się na rozporzą- 
zenia gen. Kurłowa; między innemi 
wyjaśniono, że do dyspozycji osobistej 
wiceminister otrzymał 150 tys. rubli, 
Następnie generał Kurłow oświadczył, 
iż z tej sumy pozostało 45 tys, OSZCZĘd* 
ności. 

Dn. 29 września był badany wice= 

dyrektor departamentu policji Werygin, 
badanie trwało parę godzin, wyjaśnił 
ön, iż na konferencji członków ochrany 
w hotelu Europejskim w Kijowie, pułk. 
Spirydowicz żłożył rapórt o  Bogrowie, 
sprobowany przez Kurłowa. 
; - Na zapytanie telegraficzne w spra- 
wie ochrany kijowskiej, dyr. dep. policji 
Zujew, otrzymał od gen. Kurłowa ods 
powiedź, aby dep. policji nie wtrącał się 
do jegó rozporządzeń; na powtórną des 
peszę Zujewa, gen, Kurtow nic nie od- 
powiedział, „Kopję  charakterystycznej 
depeszy Kurłowa przedstawiono senas 
torowi. 


Sledztwo w sprawie o zabójstwo P. 
A. Stołypina, prowadzone niezależnie od 
rewizji sen. Trusiewicza dobiega do koń- 
A ode zdaje się będzie umorzona, 
gdyż dotychczas nie wykryto żadnych 
wspólników Bogrowa, władze sądowe 
przypuszczają, iż Bogrow wykonał zās 
mach z własnej inicjatywy. 

Ochrana jednakże twierdzi, że za 
"mach był dziełem partji terorystycznej. 
f piar („Dz. Pet“) 

+ 


r W związku z ponownem rozpatrze- 
niem całej sprawy o samobójstwie Mu- 
gawjewa w kancelarji ochrany, obecnie 
stwierdzońe są niektóre dane O jego Om 
sobistości, Wkrótce po ucieczce z wię- 
zienia Murawjew zńuszony był wędro- 

"wać z miasia do miasta, W końcu 
lipca przyjechał do Kujawa. 


Wskutek rozpoczętego 
czasie sprawdzania mieszkań 
jicję, Murawjew zmieniał miejsca za- 
mieszkania, za każdym rażem meldując 
się pod inńem nazwiskiem, 

Kaz był zapisany jako  „IKisiełew*, 
to znownz „Judia*, to znów jako „bie- 
„zinkow*. 

Murawjew ukończył szkałę tech- 
niczią w Moskwie, 1 starał się otrzy- 
mać jakąkolwiek posadę w Kijowie. 

W związku że sprawą Murawjewa 
miejscowa oćhiana dokonała masowych 
tewizji i aresztowań. Między ianemt a= 
fesztowano niejuką Marię Wias,ewną, 
która ozirajmiła, iz jest siostrą Muram 
wewa 

Znajduję, się ona obecnie w więzie- 
piu Mikajewskietn. 


w owym 
przez po- 


uy i 
fe apraty RP 8 n 
kooparatywy budowiaie, 
— Q0 — 
Pod wpływem obecnej tendencji 
tworzenia kooperatywy — jako jednego 
z najracjonalniejszych środków walki e- 


konomicznej z drożyzną — rozpoczęto 


akcję i w kierunku zorganizowania koo- 
peratywy budowlanej, 

Organizatorów nie brak. Jedni dla 
idei, drudzy dla interesu pracują nad 
rozwiązaniem sprawy, która też różnie 
bywa pojmowana. Jedni chcieliby mieć 
taką kooperatywę budowlaną nawet z 
własnymi cegielniąmi, warsztatami i i, d. 
jak gayby dołyciiczasowy przemysł bu- 
dowiaiiy spowodował obschą drożyznę 
MIESZKAŃ, 


Inni znowu kładą główny nacisk 
na znalezienie środków fin»nsowych do 
wyrównania braku miesz*ań, Ponieważ 
zarówno pierwsi jak i rd udzy Środków 
tych potrzebują, wywiązuje się zatem 
konkurencja, która przejawia się w formie 
przyrzeczeń, przekraczających granice O- 
czekiwanych funduszów. 

Najsmutniejszym jest wynik tych 
zabiegów, gdyż żadna z organizacji nie 
może zgromadzić fuńduszów  niezbęd- 
nych, nawet do wysokości sum zatwier« 
dzonych początkową ustawą, 

Organizowanie się trwać może do 
do nieskończoności. i pózostanie bez 
rezultatu — jeśli w daiszym ciągu wszy- 
stkie organizacje będą trzymały się ©- 
biętnicy — wybudowania każdemu z 
członków wlasnego domu. W tej ña- 
dziei, do Kooperatywy przystąpiło wielu 
takich nawel, którym kupienie jednego 
udziału 25 fublowego juź sprawiądo fÓż= 
nicę. 

Wobec takiego stanu rzeczy, nie 
prędko doczekają się udziałowcy włas- 
nych domów, ludność uboga tanich 
mieszkań, a przemysł budowlany robót, 
o które najbardziej nam chodzi, 

Zazwyczaj na zebraniach koopera- 
tyw budowlanych przyjęta jest agitacja, 
dająca się streścić w słowach „przes 
dewszystkiem trzeba nabyć tereny", 

Agitację tę prowadzi się tak gorącz= 
kowo, jak gdyby nam groził brak tych 
terenów. rm i 


Na pewnem zebraniu organizacji w 
Warszawie, posiadającej w ustawie o- 
kreślony cel „urządzania zdrowych i ta- 
nich mieszkań dla niezamożnej ludno- 
ści pracującej", propagowano idėją dü- 
żych kolonji miast ogrodów — zapo- 
minając, że chociaż system ten, ze 
względu hygjeny etc, jest ideałem miesz- 
kaniowym, to dałby Się urzeczywistnić 
jedynie przy wyśmienitych, szybkich i ta- 
nich Środkach komunikucyjnych, Oraz 
olbrzymichłórodkach finansowych. 


Po za tem mieszkania takie nie by- 
łyby znów tak tanie, bo licząc prze- 
ciętnie koszt jednego pokoju w takim 
domku tylko 1200 rub. to, 10 procent 
od wyłożonego kapitału, wyniesie 120 
czyli rub. 10 miesięcznie. 

W ten sposób mieszkanie dla śŚre: 
dnio wynagradzanego pracownika( z ro- 
dziną) złóżone z 2«ch pokoi i kuchni 
wyniosłoby około 20 — 25 rub, miċ- 
sięcznie, Dodając do tego codzienne 
koszty przejazdów (i rodziny) wyniesie 
razem około rb. 30. 

Nadto kolonje takie zwykle dość 
odległe od miasta i miejsca zajęcia 
przedstawiają szczególniej dla tych, któ- 
rzy pracę rozpoczynają wcześnie, wiele 
niewygód, 


Przewidując znowu, iż przystąpienie 
do fabrycznej budowy odwlekłoby się w 
nieskończonność, zwrócono  pódczas 
dyskusji uwagę na powyższe cyfry — 
nadmieniając, iż koszt komornego za 
jeden pokój spada aż do 5 rubli mie- 
sięcznie przy budowie dużych dómow 
(wspólne: ściany szczytowe, dach, fun- 
damenty etc, etc.) oraz, że odpadają 
wydatki na przejazdy, gdyż domy takie 
nie potrzebują być budowane deleko za 
miastem. 

Najdogodniejszym, 
być taki projekt z tego względu, że 
może być urzeczywistniony najszybciej 
i najminejszemi środkami, dla najwięk- 
szej liczby i najbardziej potrzebujących. 
sumy hypotecziue, wzięte na posti- 
wiony dom z malym dodatkiem Starczą 
na budowę drugiego id. 


zaś powinien 


W ten sposób skierowane 
rozdzieliłyby prace organizacii, 
jąc najszybciej zamierz 
idejowy 

Nie przesądzamy czy z viegiem cza- 
su, pod różnymi wpływami, przy zdo- 


encrejż 
03141,47 
wspólny cel 
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byciu większych środków, stosownie do 
potrzeb 1 okoliczności — nie zmienią 
wymienione organizacje wzmiankowanej 
działalności — obecnie jednak, jestto 
naszem zdaniem najszybszy l najpo- 
myśiniejszy sposób osiągnięcia Wzrostu 
ruchu budowłanego, 

Jeżeli w dodatku urzeczywistnią się. 
starania o zoryanizowanie banku hypo= 
tecznego, to i przemysł budowlany za- 
robi i głód mieszkaniowy wkrótce za- 
RIKNIE. 


Na zakóficzenie rzucamy myśl, pi- 
szą „Wiad. Budowl.*, czy nie znalazłaby 
się instytucja któraby podięła energlcz- 
ne starania o użyskanie zezwolenia Od- 
nośnych władz na ulgę tego rodzaju, że 
„domy wzniesione w pewnym okresie 
czasu np, w ciągu 2 lat — zostaną 
przez np. 5 lat od chwili rozpoczęcia 
budowy zwolnione od płacenia pół po- 
datków“. 

jesteśmy przekonani, że byłby to 
środek bardzo szybki i Skuteczny dla 
wywołania nawet gwałtownego wzrostu 
ruchu budowlanego: 


Kokowoew a oprawa chełnsla, 


Z artykułu hr. Uwarowa p. t. „Pro: 
gram  Kokowcewa", zamieszczonego 
przed dwoma tygodniami w „Utrze Ros- 
sji“, wyciąga prot. Pogodin wniosek, że 
nowy prezes ministrów przeciwny jest 
projektowi wyłączenia Chełmszczyzny, 
a już co najmniej, źe sprawy tej nie bę- 
dzie traktował z taką gorliwością i pō- 
śpiechem, jak poprzednik jego. 

„Jeżeli Kokowcew — pisze w arty- 
kule zamieszczonym w „Stoł, Molwie", 
„wystąpi istotnie jako przeciwnik spra» 
wy chełmskiej, złoży dowód wielkiego 
doświadczenia państwowego oraź godiąg 
szacunku niezależaość moralną. Bo też 
w rzeczy samej nikt nie zmusza Kokow- 
cewa, ażeby był „iiacjonalistą* tego 
pokroju i takiego tempa, jakie usiłował 
działalności swojej nadać zmariy Bio: 
łypin. 

„Zmarłego prezesa ministrów już 
początek karjery służbowej skazał na 
to, że zostać musiał takim właśnie na- 
cjonalistą, jacy wytwarzają się u nas na 
gruncie rusyfikacji głównie polaków. 
Przekleństwo dziejów naszych, rusyfiko= 
wanie owo, strasznie się zemściło, Wy- 
tworzyło bowiem zastęp adminisirato- 
rów, którzy mie umieli widzieć w lu- 
dziach tylko ludzi, lecz widzieli w nich 
koniecznie aibo rosjan, ałbo polaków, 
albo litwinów, albo żydów itd. i nie 
wyobrażali sobie nawet, że prawo dla 
wszystkich winno być jednakie, że prze- 
stępstwo, popełnione przez rosjanina, 
jest takiem samem przestępstwem, jak 
popełnione przez Polaka lub żyda.* 


Kraj Zachodni stał się, zdaniem 
autora, szkołą bezprawia dla adminisira- 
torów, którzy w końcu atmosferę poli- 
tykowania przenieśli na całe życie pań- 
stwówe. Stołypin nie umiał w urzęda:- 
kach widzieć jedynie wykonawców pew= 
nych określonych funkcji państwowych, 
z polityką nieraz nic niemających wspól- 
nego. 

W czasach jeszcze, gdy był kowień- 
skim marszałkiem sztachty z nominacji, 
przyzwyczas+ się widzieć w każdym u- 
rzędniku narzędzie rządowych celów po- 
litycznych 1 przyzwyczajenia tego nie 
pozbył się juź do końca życia. 1 jakież 
iego są skuiki? 


„W kraju Zachodnim i w Polsce — 
pisze dalej — cały skiad urzędników 
służy przedewszystkiem polityce. Nau- 
czyciel nie uczy, lecz zajmuje się rusy- 
iikacją, inspektor podatkowy, sędzia 
miejski, nadzorca akcyzy — wszystko to 
agenci „władzy rosyjskiej“, którzy w 
stosunku do ludności zajmować wirni 
stanowisko tępicieli. 

„i każdy urzędnik, w miarę sił i 
zdolności — o gorliwości niema nawet 
co mówić — wszczepia w ludność „pras 
widłowe poglądy“. Zaczynając od urjad= 
nika“, a kończąc na gubernatorze, 
wszyscy tu stanowią wojującęe stronni= 
ciwo politycznie. | w tej to szkole gnie- 
wu i zuślępienia wychował się Stołypin 
, ną podwiadną sobie biurokrację wło- 
żył ten Saul Obowiązek — zajmowaną 
SiĘ přzedėwszystiuem poiliyką*. 


Autor wyraża w końcu zdanie, że 
nowy prezes ministrów wolny jest od 
owej zgubiiej dla działacza państwowego 
„zaprawy” Nie miał on gdzie nauczyć 


się „istinnego* naćjonaliznu i „pojedną: 
nie“ jest dla niego rzeczą równie pro 
stą i zrozumiałą, jak dla każdego 
istinno-rosyjskiego* człowieka, 

„ Wątpt prof. Pogodin azy zechą 
w imię sławy nowej walki nacjonaj 
stycznej poruszać i rozdymać spra 
chełmską, i 


p 


Podatek od placów pustych. 


Odrębny tryb opodatkowania 
przyszłym samorządzie ustaliły komis 
miejska i finansowa lzby pańsiwowę 
dla placów pustych, położonych w ob 
rębie miast, Place te, niekiedy żadne 
nie przynosząc właścicielom dochody 
a na ogół zaś dając dochód bardzo nię 
znaczny, zgoła nie odpowiadający istol 
nej ich wartości, tem samem, przy 
stosowaniu do nich ogólnego (wybu g 
podatkowania nieruchomości miejskień 
podlegałyby minimalnym opłatom. 


Tymczaąsćm nieznaczny dochód | 
tych placów zazwyczaj równoważy sf] 
spekulucją na zwyżkę ceny, co źnój 
sztucznie tamuje ruch budowlany i utri 
dnia zdrówy rozwój miasła. Wobec tg 
go i w celu poprawy warunków mie 
kaniowych w miastach, komisje miejs 
i finansowa Izby państwowej uchwalitf 
aby właścicieli placów pustych, położy 
nych w obrębie osiadłości miejskiej, pó 
ciągać do opłat na rzecz miasia weń 
skali, obliczonej na podstawie istoti 
wartości lych placów, nie zaś wed 
osiąganego z mich dochodu. 


Określenie wysokości opłat na rze 
miasta od takich placów ma być DOZĄ 
stawione radom miejskim, pad war 
kiem ustalenia w tym względzie p 
nych zasad stałych. Dodajmy, że pg 
wyższy tryb opodatkowania na rzą 
miasta placów pustych ma się rowni 
stosować i do ogrodów, sadów, oraný 
rji itp. A 

| 


eom zza | 


0 wydawanie przestępców.j| 


Między Rosją i Japonią stanął t 
tat o wzajemnem wydawaniu  przestgy 
ców, podpisany w Tokio d. Í czer 
r, b., Obwieszczony Świeżo w ar, I 
„Zbioru Praw* pod pozycją 1667, | 
myśl traktatu, oba rządy mają sQ 
wzajem wydawać takich przesiępd 
którym grozi kara powyżej roku 
zienia, z wyłączeniem atoli przestępóg 
politycznych; z tych bowiem ulej 
ekstradycji jedynie oskarżeni © zand 
na osobę iub część monarchów i czig 
ków ich rodzin, | 


Wydanie nie nastąpi, feżeli przesł 
ca za dany czyn poniósł już karę 
jednem państwie. Władze rosyjskie 
japońskie, żądając wydania przestęj 
winny załączyć z UWómaczeniami nag] 
zyk angielski lub francuski doku 
sądowe, świadczące o pociągnięciu 
odpowiedzialności sądowej lub- zaj 
dłem jej skazaniu, W specjalnym 4 
datku do powyższej umowy zasirzeż( 
że przez wyraz terytorjum państwa | 
leży rozumieć zarówno kraje, pozó$ 
jące pod bezpośredniem zwierzeńk| 
«wem danego państwa, jak i dzieli 
będące w wyłącznym jego | zarząf 
(np, Korea lub półwysep Kwaąntuñ 


Miła niespodzianka. 3 


Kasa pomócy dla osób, prai 
cych na polu naukowem im. Miami 
skiego w Warszawie niespodziewk 
zyskała pokaźne źródło dochodów. š 
ło się tð dzięki zapisowi zma 
przed lały Zglińskiego, który testaff 
tem na rzecz kasy zapisał teren mif 
wy na Kaukazie, 


LI 

Z zapisu tego jednak nie wro 
sobie korzyści nadzwyczajnych; są% 
zrazu, iż objęty spadek posiada wog 
wartość bardzo nieznaczną. « PO MM 
nieudanych tranzakcjach z tym terai 
nawiązano rokowania z firmą R 
dów, która posiada na Kaukazie 
kopalnie nafty. Firma ta przyjęlafa 
pozycję przychylnie i  zaofiarowalka 
prawo prowadzenia własnym Koś 
bez współudziału właściciela w wje 
kach, robót na terenie naitowymi kl 


= 


| 
| 
| 


_ śeioła i jeszcze ze sto 


jednorazowo 8,000 rb., oraz 20 proc. 
czystych zysków. 
Na warunki te komitet się zgodził 
i owe 3,000 rb. wpłynęły do kasy in- 
stytucji. Tymczasem w r. ż. komitet ka- 
sy otrzymał z Baku od firmy Rotszyld 
rachunek z eksploatacji terenu i czek 
na kilkaset rubli, jako 20 proc. czystych 
zysków, a po pewnym czasie znów 
czek, ale już na sumę poważniejszą. 
Wreszcie najniespodziewaniej w sierp- 
Aiu nadszedł czek Kotszyldów na sumę 
przeszło 75,000 rb, Do czeku tego do- 
łączone było wyjaśnienie, że Tow., wo- 
bec nader pomyśinych wyników eksploa- 
lacji, rachunki regulować będzie mie- 
sięcznie 1 że załączony czek reguluje 
rachunek lipcowy, 


Za następny miesiąc, sierpień, kasa 
btrzymała 90,000 rb. Tak świętne wyni- 
ki były rezultatem tego, że nagle na O= 
wym terenie zaczęła bić fontanna nafty. 


Kasa im. Mianowskiego z wpływów 
powyższych udzieliła już szęreż zapo- 
móg, 


Wiadnmości ogólne, 


pon 


O Zamiary Durnowa, Człó- 
nek Kady Państwa, Durnowo, jak do- 
noszą pisma zagraniczne, ma zamiar, po 
odbytej kuracji oczu, energicznie zająć 
sig po powrocie wprowadzeniem zmian 
do projektu ziemstwa zachodniego. 

O Pensje członków Rady 
Państwa. Według prelimiuarza ita- 
dy Państwa, Ogólna suma pensji człon- 
ków lzby wyższej wynosi ną rok 1912 
poważną sumę 1,359,929 rb. 


O Nowe koleje. Zapoczątko- 
wanie nowych kolei należało dotąd 
przeważnie do gubernatorów. Minister- 
jum skarbu, wychodząc z założenia, że 
inspektorowie podatkowi, oraz Izby 
skarbowe są faktycznie obeznani z ma: 
terjalnym sianem okolic i ludności, u- 
znało, że inicjatywę do budowy nowych 
kolei i kolejek podjazdowych mogą 
równieź dawać lzby skarbowe, zwłasz- 
cza przy zamierzonej obecnie budowie 
kolejek pod'ażdowych. 


O 0 podatek mieszkanio- 
wy. Przy określaniu normy podatku 
mieszkaniowego urzędy podatkowe na- 
znaczały dotychczas rozmiar jego w sto- 
sunku opłacanego komornego, bez wzglę- 
du na to, że część lokalu kontrybuenta 
miała przeznaczenie zawodowe, jak np. 
kancelarje adwokackie, biura nauczyciel- 
skie, techniczne, gabinety lekarskie itp. 


iu wf 


Na skutek reklamacji w tym wzglęs 
dzie ministerjium skarbu wydało okólnik 
(Departament podatków stałych nr. 1009), 
którym winny kierowąć się urzędy po- 
datkowe i który niewątpliwie sfery lekar- 
skie zainteresuje. 

Brzmi on tak: „gabinety, w których 
odbywa się konsultacja, bezwarunkowo 
podlegają wyłączeniu od ceny podatku 
mieszkaniowegó, gdyż jakkolwiek mogą 
one służyć za mieszkania, to jednakże 
obecność w nich rożnych  madykamen- 
tów, wydzielających ostry zapacii, Oraz 
różnych instrumentów i przyrządów (np. 
krzesła operacyjnego), czynią g nich mięs 
szkania niewygodne“, 


Że świata. 


O Samokójstwo polki, W 
jednym z hotelów londyńskich popeł- 
niła samobójstwo przez zastrzelenie się 
nieznana nikomu dama, w której poe 
siadaniu znaleziono metrykę ślubną wy- 
stawioną w Czerniowcach na nazwiska 
Michała i Joanny Smereckich, 


Z Cesarstwa. 


A Zniknięcie wagonu ze 
srebrem. Z rozporządzenia senato- 
ra barona Medema, rewidującego obec- 
nie instytucje syberyjskie, policja otrzy- 
mała polecenie wykrycia tajemniczego 
zniknięcia wagonu ze srebiem, który w 
r. 1906 wysłany został z Charbina do 
Petersburga na imię banku wschodnio- 
chińskiego, W wagonie było z górą 500 
pudów srebra. Obecnie policja zajęta 
jest wykrycięm osób, kióre Otrzymały 
ten bagaż. 


x Dramat w cerkwi, W Ki- 
jowie w przysionku cerkwi Carsko-Kon- 
stantynowskiej na Padole, rozegrał się 
dramat. Pani B., dowiedziawszy się, że 
jej znajomy, Dawydow, bierze w tym 
dniu ślub, czekała na przyjazd do cer- 
kwi orszaku ślubnego, poczem podeszła 
do niewiernego, gdy ten rozinawiał z 
drużbą p. S., i oblała mu twarz kwa- 
sem Siarczanym. Ślub do skutku nie 
doszedł. 


14) EDMUND DE AMICIS. 


urniŁić £UL2LWA — ZU pozuziciniku ŻYLI 10u. 


Lekarz Pogotowia skonstatłował u 
obydwóch (krople kwasu siarczanego 
trafiły na twarz družby) silne poparzem= 
nie twarzy, a u pana młodego nawet 
uszkodzenie jednego oka. 

Sprawczynię, po. stwierdzeniu Oso» 
bistości, wypuszczono, gdyż tego wyma- 
gał stan jej zdrowia. 


X Nieudane oszustwo: 
resztowano w Kijowie aferzystów: Ła- 
wrynowicza, Babińskiego, Sołoguba i 
Szabunia, którzy przy pomocy jednego 
z kasjerów kasy gubernialnej chcieli 
podjąć z niej 800,000 rubli, W tym celu 
wnieśli oni w imieniu A, Tyszkiewicza 
do gubernjalnego zarządu ziemskiego 8 
ruble, których następnie zażądałi z po- 
wrotem, jako wniesionych przez omył- 
kę. Oszuści mieli dopisać na asygnacji 
odpowiednią ilość zer i poczynić inne 
zmiany, aby następnie podjąć 300,000 
rb. z kasy. Jednakże kasjer zdradził ich, 
donosząc o wszystkiem swej władzy. 


A- 


Wiadomości krajową. 


+ Konfiskata, W redakcji 
miesięcznika „Ateneum kaplańskie* we 
Włocławku dokonano rewizji i ną zasa- 
dźie rozporządzenia komitetu do spraw 
prasowych skonfiskowano zeszyt wrześ- 
niowy tego pisma. 


+ 0 posła „od mniejszo- 
ści*, Warszawski klub rosyjski rozwa- 
żuł już Sprawę kandydatury posłów do 
IV Dumy. Wielu wystąpiło przeciw p. 
Aleksiejewowi, wskazując na kandydatu- 
rę sędziego pokoju, Butkiewicza. Więk- 
szość jednak orzekła, że odrzucenie kan- 
dydatury Aleksiejewa dałaby broń w rę- 
kę przeciwnikom politycznym. Wobec 
tego postanowiono dalej głosować na 
dotychczasowego posła, przyczem li- 
chwalono zwrócić się do władz z pro- 
śbą, ażeby nie pozwoliły prasie napadać 
na Aleksiejewa. 

-+ Rewizja w klasztorze 
kapucynów. W klasztorze kapucy- 
nów w Nowem Mieście nad Pilicą gub. 
piotrkowskiej, dokonywana była przy 
udziale naczeluika pow. rawskiego i po- 
licjj w ostatnich czasach trzykrotna rę- 
wizja, 

Dwom zakonnikom-braciszkom, pod- 
danym tutejszym, ale należącym do ina 
nych klasztorów, polecono natychmiast 
opuścić Nowe Miasto. Władze państwo- 
we nałożyły na klasztor 300 rubli kary 
za to, że jeden z kapłanów świeckich, 
ks. Zebrowski, zamieszkiwał u kapucy- 


3, 


nów w charakterze rezydenta, jako chos 
ty, choć etatem miejscowym nie jest obe 
jęty. 

_ Zarządzono, by nikt, prócz zakone 
ników i to tylko przez władze zatwier- 
dzonych, nie przebywał w klasztorze na« 
wet chwilowo, Służba osobista klasztoru 
z 8 ludzi świeckich złożona, winna być 
przedstawiona przez konsystorz władzy 
rządowej do zatwierdzenia. Dopiero po 
załatwieniu tych formalności ma ona 
prawo zamieszkiwania w  klasztorzę, 
Nie wolao przybywać duchowieństwu 
świeckiemu do kapucynów, celem Ode 
prawiania u nich rekolekcji, ani też za« 
konnikom wyjeżdżać na misje i pełnić 
posług religijnych, wynikających z ich 
powołania, 


Gdyby jednak zakonnik był zmuszó* 
ny wydalić się z klasztoru, wówczas przes 
łożony tegoż zaznacza w paszporcie, jak 
długo będzie bawił, w jakiem mieście 4 
którędy ma drogę odbywać, Wszystkich 
zakonników w Nowem Mieście jest dwue 
nastu; jedenastu księży i jeden kleryk., 


Przedstawienia teatralne |. 
dla naszych prenumeratorów, 


Dziś, na szóste z rzędu przedstawie+ 
nie dla abonentów naszych, wybraliśmy 
nieznaną komedję T. Konczyńskiegą p,-t 


„piałe Pawie” 


z występem gościnaym p. Laury Du: 
mimówemy; artystki teatru lwowskiego, 
Bilety po cenach znacznie zniżo< 


nych, nabywać można w administracjł 
„Nowego Kurjera Łódzkiego*, Sa pa 


KRONIKA. . 


=() Z T-wa krajoznaws 
czego. W niedzielę d. 22 b. m, 
odbędzie się wycieczka miejscowa, ce- 
lem zwiedzenia laboratorjum  fizyczno+ 
chemicznego przy ul. Targowej R W, 


oraz zbiorniki gazu przy ul. S 
skiej nr. 17. 


Członkowie T-wa, życzący przyjąć 
udział wycieczce, proszeni są o zebranie 
się na podwórzu gazowni (Targowa 74) 
o godz. 10 m. 45, gdyź punktualnie œ 
godz. 11-ej rozpocznie się zwiedzania:; 

= (r) Z Tow. muzycz, imie; 
nia Szopena. W niedzielę 22 b. my 


Z W E S E E 


Nigdy jeszcze aleja te nie wydawała się 
jej tak długą; zdawało jej 
dojdzie do miejsca, gdzie znajdować się miała 


ławka. 


się, że nigdy nie Milczeć! 


młodzieniaszak i 


j 
groinym głosem rzuo if 
i 4% 


24 
Nie czując pod sobą nóg, nauczycielka? 


zwróciła swe kroki ku szkole.. 


Zaledwie dobrała się do niej, gdy naraz 


1 


N anczycielka 
robotników. 


Powieść 


Prócz tego kierował się on w najwyższym 
stopniu wygodną zasadą: — nie mieszania się 
nigdy do spraw robotników po za fabryką... 


Nauczycielka wciąż jeszcze nie wiedziała 
jak ma postąpić, a nawet jeszcze na drugi 
dzień wieczorem była w wielkim kłopocie, 
gdy naraz zaproszono ją do złożenia wizyty 
jednemu z jej małych uczniów, który ciężko 
zachorował, 


Trzeba było tylko przejść aleją koło ko- 
kroków do wsi, było 
jeszcze widno, przeto mie obawiając się Mu- 


roniego, udała się tam natychmiast. 


Tymczasem w izkie ehorego zatrzymano 
lą prawie gwałtem i kiedy wyszła na dwór 
było już ciemno. Poczęła szykać kogokolwiek 
ktoby ją odprowadził, ale naraz zawstydziła 
tiẹ swe: tehórzliwości, stanowiącej przedmiot 
tylu drwin i skiarowała się w stronę alei; 


U wejścia w aleję zatrzymała się i rozej- 
rzaia, czy niema tam teź Kogo, a potem juz 
pewmniejsza siebie poszła naprzód po wązkiej 
dróżce, wydzptanej w śniegu, podejrzliwie 


 rozglądsjąc się po-Qbu stronach, ` 


ujrzała, że z lewej strony z za pnia jednego 
z większych drzew wyszedł mężczyzna i za- 
trzymał się w kilkunastu krokach od niej. 

Mróz przebiegi jej po skórze, z postaci 
poznała: Saltafi nestrę! 

Zatrzymała się jak sparaliżowana. 

Saltafinestra zrobił krok naprzód. Varetti 
stała niby przygwożdżona, nie będąc w stanie 
poruszyć się, 


Młodzieniec głuchym i 
głosem zapytał ją: 


zarazem cichym 


— Dlaczego pani rozdaria niój kajet? 
Varetti nic nie odparła. 


— Tak się nie postępuje z człowiekiem... 
ciągnął dalej... 

Varetti milczała, drżąc cała od stóp dó 
głów. 

— Jeszcze pani tego pożałuje — dodał 
Saltafinestra, 


Varetti drżała tak strasznie, 
to zsuważył. 


— Po co ten strach? — zapyjał, oglądając 
się po za siebie. 

— Nikogo niema... Pocałuj mnie.. cudna... 

I wyciągnął ku niej swą rękę. 

Nauczycielka wybuchła płaczem. 

W czasie tego w głębi alei ukazał sę 
jakiś cień, 

gm Ja przecież tylko żartuję., — rzeki 


że chłopiec 


IX. 

Varetti wróciła do szkoły przerażona do 
tego stopnia, że nawet do głowy jej nie przy- 
szło poskarżyć się przed władzą szkolną. A 
gdy już nieco przyszła do siebie, to gotowa 
była dziękować Bogu, że złowrogie spotkanie 
nie miało bardziej opłakanego epilogu 1 wszys 
stko skończyło się tylko na strachu. Wted 
również postanowiła święcie nie wychodzić 
więcej z domu wieczorem. : 

Wraz z ten: usiłowała pocieszyć się przy* 
puszczeniem, że nie poważy się on chyba: 
po raz wtóry znieważyć ją w taki sposób È 
mniemała że jej przerążenie i lzy powinny. 
były choć trochę zaspokoić w nim żądzę 
zemsty i wywołać ku niej współezucie, I rze 
czywiście, tegoż wisczoru podezas lekcji zauw 
ważyła w nim zmianę: nie wszczynał viac 
awantur i zachowywał się przyzwoicie, Ala w 
sprawowaniu się jego byłe ceś, ce kanale 
ubolewać nad zaszią w xim zmianą; edruelty 
jego niepokoiły ją jaż wtedy, gdy on jeszcz 
nie zaczął jej dekuczać. Oczywiście dawną 
uczucia jeszeze bardziej zakerzeniły się w 
nimi. -a 

Nie obrzucał on już jej postaci natrentnem 

izmysłowem spojrzeniera, ale jego wejrzenią 

dalekie było od symipatji ku miej i nawet — 
rzee można — tekzęłe wislką nienzwiścią 
czego przedtem nie było. 


BOLIWII QOCLD[—C__L 0 DZ 


p godź. 3 pò poł. w lokalu Tow. przy 
ul. Zielonej nr. 15, odbędzie się ogólne 
walne zebranie członków. 

Porządek dzienny obejmuje: 1) 
Sprawozdanie zarządu i komisji rewizyj= 
nej, 2) wybór nowego zarządu i komi- 
sji rewizyjnej i 3) wnioski członków, 

Prawo uczestniczenia w zebraniu 
daje kwit z opłaconej składki członkow- 
skiej ża ubiegły kwartał. | 
: ile zebranie powyższe nie doj- 
dzie do skutku, następne odbędzie się 
29 b. m. o tej że godzinie i w tym że 
lokalu t będzie prawomocne bez wzgię- 
du na ilość obecnych członków. 

= (r) Nowe bruki. inżynier 
miejski złożył magistratowi projekt prze- 
brukowania części ulic: Cegielnianej, Za- 
wadzkiej, Wschodniej, Zachonniej, Wól- 
zczańskiej, Radwańskiej i Andrzeja, gdzie 
Oo bruk kamienny wymaga niem 
lzwłócznej naprawy. 
*  Koszta wynoszą około 40,000 rb. 
< = (i) Zmiana lokalu, !nspek- 
' łór drukarń, p. Lisiewicz przeniósł SWÓ= 
je biuro na ul. Piotrkowską 223. 
| = (r) Wyjaśnienie. Zarząd 
fl-go łódz. Tow. poż. oszczędn, prosi 
nas o zaznaczenie, że z powodu panu- 
ącej drożyzoy udzielił swoim pracow- 
nikom zapomogę w wysokości połowy 
pobieranej miesięcznej pensji, L j W 

anicach tegorocznego budżetu, & Nie, 
ak to poprzednio wzmiankowaliśmy W 
ormie pożyczki, równającej Się jedno= 
śmięsięcznej pensji. 


„1 = (r) Z Tow. „Wiedza“ Za. 
thęcony powodzeniem pierwszego kon: 
certu popularnego i życzliwym popar 
ciem. prasy, zarząd "Wiedzy" pozyskał 
dla następnych koncertów  współu- 
dział „Luini“, „armonji* i Tow. im. 
(„Szopena*, Oraz szereg wybitnych SO- 
isiów—muzyków, dekiamatorów i Śpie- 
iwaków, co daje gwarancje wartości ať- 
tysiycznej przyszłych koncertów. 
» Najbliższy z nich odbędzie się w 
niedzielę 22 b. m. o godzinie 3 po po- 
łudniu w sali „domu ludowego“, która 
została zamówioną na stałe co każdą 
drugą niedzielę, 
Program tego koncertu ogłoszony 
stanie w jutrzejszym (sobotnim) nu- 
erze. 


Oprócz solistów bierze w nim u- 
tziak chór mieszany Tow. „Harmonja“ 
od batutą kierowniczki swej p. Marji 
ikoszewskiej. 
Część muzyczną wykona orkiestra 
Solecka w powiększonym zespole, która 


NOWY RURJER ŁODZKI — 20 bazdżiórńfka 1011 r: 


została już zupełnie urządzoną. Miieści 
się ona w domu nr. przy Baluckim 
Rynku, funkcjonować zacznie od włor- 
Ku 24 b. m. 

Będzie ona otwarta, tak jak i głó- 
wna wypożyczalnia, codziennie od godz. 
6 do 8 wieczorem, w niedziele zaś 1 
święta od 1 do 3 po południu. 

Do biblioteki przy ulicy Rozwadow- 
skiej zapisało się po dziś dzień 1720 
czytelników, tak że jest nadzieją, iź w 
pierwszą rocznicę jej otwarcia (w sty- 
czniu) liczba ta dosięgnie okrągłych 2 
tysięcy. 

= (r) Z prasy. Otrzymaliśmy 
sprawozdanie z działaliości Słowarzy= 
szenia emerytalnego pracowników pry- 
watnych w Królestwie Polskiem za cały 
okres organizacyjny od 31 maja 1908 
r. do 31 grudnia 1910 r. 

= (k) Z żydowskiego stos 
warzyszenia „Arfać Polic- 
majster zawiadomił zarząd stowarzysze- 
nia dramatyczno-muzycznego „Arfa“, by 
zakomunikowano ilu członków posiada 
Towarzystwo, adresy członków, oraz ile 
liczą lat itd. 

Policmajster zabronił zbierać składa 
ki na książki dla bibljoteki tęgoż stowa- 
rzyszenia. 

= (k) Z żydowskiego sto- 
warzyszenia emigracyjnego 
zzłikaś6 Wczoraj przybył do Łodzi 
członek petersburskiego „zarządu główa 
nego stowarzyszenia „lka“ p. H. Fein- 
berg i zbadał działalności tutejszego 
oddziału. 

Dia tegoż celu uda się p. F. do 
Kalisza, Warszawy i innych miast. 

= (a) Statystyka więzien= 
ma. W więzieniach łódzkich w dniu 
wczorajszym znajdowało się więźniów; 
w więzieniu przy ulicy Milsza 300 osób 
i w więzieniu przy ul. Długiej 146 osób, 
w tej liczbie mężczyzn 104 i kobiet 42. 


= (k) Przedstawienie tea- 
traine w Zarzewiu., W niedzielę 
dnia 22 b. m. w Zarzewiu w sali przy 
kościele św. Anny odbędzie się przed- 
stawienie, na którem odegrana zostanię 
sztuka ludowa Sewera „Dla Świętej 
Zięmi* ze śpiewami i tańcami. 

Ze względu na to, że mieszkańcy 
tej dzielnicy, zbyt oddalonej od centrum 
miasta, pozbawieni są szlachetnej roze 
rywki i wrażeń, oOrganizatorowie przed- 
stawienia mogą z góry liczyć na świetne 
powodzenie, 

początek przedstawienia o godzinie 
w pół do siódmej wieczorem. 


Za zakłócenie spokoju publicznego 
Józefa Kuzana na 5 rub. lub 2 dni a- 
resztu; Bolesława Czesnego i Slańisła- 
wa Bubacą oraz Konstantego Różań- 
skiego po 3 rub. lub dwa dni aresztu, 

Za antisanitarne utrzymanie domów: 
Chaima Wilkowicza właściciela domu 
przy ulicy Przejazd nr, 76, Józela Zajdla 
właściciela domu nr. 40 przy ulicy Tar- 
powej po 10 rüb, lub 3 dni aresztu, 
Marjannę Zdrojewską (Złota 7), Fran- 
ciszką Karlocinskiego( Wysoka 24),Szmu= 
la Koliszek (Złota nr, 5), Karola Libola 
(Wysoka 30), Wilhelma KKoiha (Złota 10) 
Władysława Czechowskiego (Wysoka 26) 
icka Frenkiá (Targowa 28), Marjannę 
Wasilewską (Przejazd 61), i Karola 
Sziengiera (Wysoka 27) po 3 rub. lub 
2 dni aresztu, 


Za nieprzestrzeganie przepisów bu- 
dowianych Rubina Rybaka i Emanuela 
Szkło (Przejazd 49) po 3 rub: lub dwa 
dni aresztu: 

Za handel w godzinach niedozwo- 
lonych; Nusyna Lichtenstejna (Pfrzędzal - 
niana 11) na 3 rub, lub 2 dni aresztu 
i Ire Białgroda na 5 rub. lub dwa dni 
aresztu, 

WYPADKI w ŁODZI, 

= (r) Ucieczka więźniów. 
Z aresztu przy 6 cyrkule policyjnym u- 
ciekli nocy wczorajszej 14 letni Slefan i 
i 18 letnia Matylda Dębska, aresztowani 
po krwawej walce z bandytami na ulicy 
Kadwańskiej nr. 41. 

Zbiegowie ci są rodzeństwem zabi- 
tego podczas walki bandyty Stanisława 
Dębskiego. 


= (a) Echa zabójstwa Po- 
dołskiego. Aresztowana w sprawie 
zabójstwa Podolskiego, siostra jego, a 
kochanka Antoniego Romanowskiego, 
Leokadja Marczewską, 22 lat, zeznała, 
że napadu na mieszkanie matki, pod- 
czas którego zabity był brat jej doko- 
nali Gustaw Pah), Bolesław Dranikow- 
ski i Bronisław Opitz, drugi zaś Drani- 
kowski i Bolesław Opitz stali w kory- 
tarzu na schodach, na wypadek; gdyby 
Romanowski usiłował zbiedz napastni- 
kom. 

Odebrane od złoczyńców rzeczy 
skradzione zostały z mieszkania Fran- 
ciszka Wojlczaka, na Szosie Pabjanickiej 
nr. 26; wartość rzeczy tych W. oblicza 
na 209 rub. 


Wszystkich oskarżonych osadzono 
wczoraj w więzieniu przy ulicy Długiej 
a sprawę skierowano do sędziego śled- 
czego 2 rewiru, 


kościoła św. Stanisława przyglądał si 
robotom, Nagie spadła na niego belka, 

W słanie ciężkim odwieziono go do 
szpitala Św. Aleksandra, gdzie zmarł. 

= (p) Z dramatów życia 
Na ul, Konstantynowskiej nr, 98, zasłą 
bła wczoraj nagle Marjanna Tobisowa 
skutkiem wyczerpania sit i kurczów żós 
łądka... z głodu; | 

Lekarz udzielił pomocy. Zbawczę 
krople przywróciły nieszczęśliwej przyę 
tomność i dalszą Świadomość życia, 7 


= (k) Kradzieże, W dniu wczą, 
rajszym do mieszkania szwajcara hote J 
Europejskiego Jana Zaroślaka (Skłą 
dowa 31) zakradli się nieznani złoczyń: 
cy i skradli różne rzeczy wartości 16 
rubli, Złoczyńcy umknęli z łupem bez 
karnie. i 

— (a) Z warsztatu Dawida Kuper 
mana przy ul. Franciszkańskiej nr. 2 | 
niez tani złoczyńcy, -rozbiwszy szybę W 
oknie, skradli różne narzędzia wartośg 
14 rubli, d 

— Z mieszkania Wincentego Molę | 
wicza przy ul. Przejazd nr. 49, nieznam 
złodzieje, otworzywszy drzwi podrobige 
nym kluczem, skradli różne rzeczy wą 
tości 80 rubli, | 


Odszukaniem złoczyńców zajęła sij 
policja. i 

Z mieszkania Gustawa Wagnerg 
przy ulicy Wodnej nr. 18, nieznani złą 
czyńcy skradli różne rzeczy wartości % 


rubli, 
ZAMIEJSCOWA, 

= (z) Wystawa ruchomy 
w Zgierzu. Władze powiatu łódy 
kiego otrzymały zawiadomienie, iż wj 
stawa ruchoma przemysłu  krajowegy 
która cieszy się powodzeniem w Łodź 
w dniu 7 p. m. zostanie przeniesioję 
do Zgierza. 1 

= (z) Obawy z powod 
przymrozków. Trwające od kiiij 
dni przymrozki budzą śród rolnikóy 
niepokój o kartofle i inne okopowę 
które od przymrozków mogą powa i 
ucierpieć. 

Sprzęt kartofli ukończyli dotąd tylf | 
włościanie w majątkach ziemskich, 
sprzęt okopowych dopiero rozpoczęł | 

= (X) Nowa tkalnia. W Zg 
rza ma przedmieściu Przybyłów, pý 
ul, Stodolnianej, powstaje tkalnia 
chaniczna, Wznosi ją Michał Skonęc: 


= (x) Bwa trupy. Onego 
w godzinach popołudniowych, W ro 
obok szosy, w odległości pół wio 
od wsi Bukowiec, gminy Brójce, pow 


wystąpi z doborowym repertuarem, 
s» ¿Nowa biblioteka „Wiedzy“, prze- 
tnaczona dla północnej części miasta» 


= (k) Kary sądowe, Sędzia 
pokoju 5 rewiru skazał następujące O> 
soby za różne przewinienia: 


nia. 
dysław Górski, wczoraj, 


M A 


Patrzył na nią cały pogrążony w zadumę 
/gryząc ze wściekłości paznokcie... 


Zdawało się, że wymyślił ona dla niej cały 
szereg tortur i złościł się, że ani jedna z nich 
hie była dostatecznie okrutną i odpowiednią, 
dla niej... 


5. Trwało to przez kilka wieczorów, on zaś 

y każdym wieczorem stawał się coraz bardziej 
posępnym i zamyślonym. Nauczycielka za- 
ledwie mogła była znosić jego obecność. 
Niekiedy miała zamiar wprost zwrócić się do 
miego, prosić a nawet błagać go, by się wy- 
kłomaczył przed nią i uwolnił ją od tej stałej 
groźby wiszącej nad nią. Zdawało się jej: 
że czemkolwiekby on jej nie groził, wszystko 
będzie tak straszne, jak to, co niewyraźnie 
podsuwała jej wyobrażnia. 


Przebywając sam na sam ze swemi 
myślami usiłowała przeniknąć jego niecne 
zamiary przy pomocy tych skąpych i nikłych 
pojęć o charakterze ludzi jego środowiska 
jakie czerpała z drugich rąk, 


Różne pomyśły przychodziły jej do gło- 
(wy. Tak, niewątpliwie, pragnął on ją posia- 
„dać, gdyż każda kobieta wywoływała w nim 
pożądanie zmysiowe, a potem znienawidził ją 
dlatego, że wyraziła mu swój jawny wstręt. 
A może któż wie, może on w jej osobie nie- 
nawidzi całą klasę panów, do której ona, 
według jego pojęć, należy?! Z drugiej strony 
mogła przecież Varetti stać się dla niego ży- 
wym przykładem tego, że ludzie tej klasy, de 
której on należy —są jej wstrętni,.. 


Możliwe też, że pragnął zemścić się na 
piej za jej nienawiść. — zniewagą albo gwal- 


tem, a strach jej tylko wzmaga! w nim to 
pragnienie, pobudzając jego ambicję i por 
czucie siły, A może ogarnęło go karygodne 
uczucie okrutnej ciekawości, żądza ujrzenia, 
jak też ona będzie opierała się, błagała o litość 
i miłosierdzie,  Kkrzyczeła, wyrywała się, 
szarpała się z bólu w jego rękach... 


— Tak, on napewno pragnie ją posiąść 
a jednocześnie znieważyć, poniżyć w swojem 
własnem przekonaniu, obrzucając ją najordy- 
nąrniejszemi epitetami ze swego żargonu; 
naturalnie, rozkoszuje się on już zawczasu 
myślą zelżenia jej w obecności wszystkieh,,, 


Wszystko to czytała Varetti w jego 
oczach, które od czasu do cząsu wybuchały 
jaskrawo jak u drapieżnego zwierzęcia, jak 
również w tem poruszeniu ust, którem poły- 
kał on swemi krótkiemi wargami powietrze, 
zda się po to by powstrzymać krzyk źle 
skrywanego gniewu i wściekłości. 


Varetti trzęsła się, próbując odegnać od 
siebie te myśli, które prześladowaty ją po- 
mimo jej woli, 


X, 


Jednakowoż w ciągu kilkunastu lekcji 
chłopcy sprawowali się znacznie lepiej, ponie- 
waż Muroni przestał ich namawiać do awan- 
tur. Głównym inicjatorem wszelkich skanda: 
lów był, jak dawniej, mały Maggia. Razu 
pewnego nauczycielka zmuszona była nawet 
wypędzić go z klasy za to, że niepostrzeeżnie 
przegrodzi: kijem to w aśnie mieisce, 'którędy 
chłopcy zechodzii. do tablice szkolnej i 
skutkiem vzego jeden z nich, poranąwszy się 


== (k) Śmierć od uderze- 
Mieszkaniec Kalisza 59 letni Wła- 
będąc około 


tu łódzkiego, włościanie okoliczni, 
wracając z pola, znaleźli trupa 65-letif 
go mężczyzny, 


Dorośli uczniowie i nai 


potlukł się mocno. 
sprawiali jej przykrość z wyjątkiem 
razów, gdy gniewali się na malców, szydąę 
cych z ich błędów w ozytaniu i pisaniu. | 


Varetti obawiała się bezustannie, 
starzy nie pobili psotników. Ale — na szoł 
ście — do tego nie doszło. Tłuścioch Mag 
uczył się z uporem mula, Pastusi odzna 
się rzeczywiście rzadką pilnością. Pomig 
to razu pewnego miala sprzeczkę z Lamagii 
chociaż ten naogół odnosił się do niejj| 
szacunkiem. | 


Chciał on jej tylko dać do zrozumiej 
że nie uznaje żadnych jej przywilejów sodi 
nych, że uważa ją za zupełnie równą sób 
ponieważ on pracuje w łabryce,a onali 
stolikiem nauczycielskim. Uderzyła ją mot 
myśl wypowiedziana przezeń w wypracowi "l 
na temat: „Sumieme w zupełności wynaągrai 
pracę“. Lamagna chciał powiedzieć, że si| 
wiedliwość nakazuje, iżby w społeczeństw] 
człowiek bardziej zdolny i wykształci 
otrzymywał za swoją pracę nie: wigo 
własnie mniej niż inni pracownicy, poniejł 
zdolności ułatwiają, czynią pracę lżejsą 
same w sobie już stanowią wynagrodzenią 

Nanczycielka, naturalnie, domyśliłć 
że nie jest to jego własna myśl, i łagdlh 
zrobiła mu kilka uwag, na cc on odparili 
do: „Taki jest mój sposob myślenia"! Inga 
starć między nimi nie było, i młoda nausi 
cielka poczynała mieć nadzieję, ża zblża 
okres długotwwwalego spokoju. 


(C. d. a) 


Oznak gwałtownej śmierci, na ciele 
denata nie wykryto, wobec czego mor= 
derstwo jest wykluczone. - 

W każdym razie, istolnej przyczyny 
zgonu denala, oraz OsObistości jego, Z 
braku jakichkolwiex dowodów levity ma 
cyjnych, prowadzone przez Siraż ziem- 
ską powiatu 40odzkiego, śledztwa dotych- 
czas nie ustaliło, 

Zwłoki zabezpieczono na 
do czasu dokonania na 
karskiej, 


— W tymże dniu znałezióno trupa 
(mężczyzny w wieku lat około 45, w le- 
sie lućmierskim w odległości kiłku 
wiorst od Zgierza, również przy szosie. 

„ W odległości kilku kroków od tru- 
pa, leżała pusta buteleczka, ma której 
widniała etykieta z napisem: „Trucizna, 
kwas karbolowy*, Dowodziłoby to, że 
denat popełnił samobójstwo. Czy tak 
_ jest istotnie, czy też denat został zabity, 

wykaże Śledztwo i sekcja lekarska, 
Przy trupie oprócz mało wartościo” 
| wych przedmiotów, znaleziono portmo- 
petke z 36 kop, i ogłoszenie hirornaniki 
| „Mera“, w Łodzi. 
| Dowodów legitymacyjnych przy de- 
nacie nie znaleziono, to też osobistości 
_ jego dotąd nie stwierdzono. 


| = (b) Pożar lasu gałkow- 
skiego. Jeszcze Sprawa Odszkodo- 
wania. strat wynikłych z pożaru lasu 

ałkowskiego (o czem niedawno pisali- 
fay nie została załatwiona, a już zno- 
'wu las ten palił się dwa razy. 

W środę, d. 17 b. m. okóło godz, 

4 po południu zajął się od iskry paro- 
wozu pociągu kolei fabryczno-łódzkiej. 
Ogień zauważono momentalnie i rabot- 
nicy remontu stłumili go natychmiast. 
Wczoraj zaś zajął się las o godz. 
Ji rano od iskry parowozu pociągu 
iiranzytowego. 
~ — jakkolwiek i tym razem pracujący 
(w pobliżu robotnicy spostrzegli ogień 
prędko, trudniej im przyszło opanować 
go, gdyż trawa, gęsto rosnąca w tym 
punkcie lasu, sprzyjała rozszerzaniu się 
jpożaru. 


(Ogień, w krótkim stosunkowo cza- 
ġie stłumiony, zdążył spalić około 85 
gąźni kwadratowysh lasu, 
\ -= powtarzające się- te pożary mimo- 
woli nasuwają pytanie, dlaczego paro- 
wozy nie są zaopatrzone w siatki o- 
chronne? 
+. Toż tylko szczęśliwym zbiegiem o- 
koliczności oraz dzięki rychłemu i ener- 
gicznemu  ratunkowi udało się we 
wszystkich wypadkach umiejscowić ogień. 
AW przeciwnym razie pożar nie tylko 
gniszczyłby cały las, lecz przeniósłby się 
ji na sąsiadajującą z nim wieś Gałkó- 
wek, co poważnie groziło podczas po- 
garu tegoż lasu w ubiegłym miesiącu. 


miejscu 
nim sekcji le- 


j 
f 


Kronika sądowa. 


"xi 


+ (k) Drugi wydział karny piotrkow- 
“skiego sądu okręgowego ra kadencji w 
Łodzi pod przewodnictwem prezesa 
Kiıügera, w asystencji członków sądu 
op. Dmowskiego i Lewandowskiego, 
przy podprokuratorze p. Istominie roz- 
ważał w dniu wczorajszym następującą 
prawę. 


Oszustwo. 


We wrześniu 1910 roku właściciel 
Kod przy ulicy Piotrkowskiej nr. 91, 

udwik Ranke otrzymał anonimowy 
ist, w którym nieznany autor pisze, iż 
buchalter „jego iumy Alfons Brajtkranc 
gliował pieniądze przy wypłacie robot- 
Mikom i dla ukrycia śiadow swego o- 
'szusiwa, wpisywał w książkę bucnalte- 
tyna, z której prowadzono wypłaty wię- 
gej, aniżeli się należało prawie podwoj- 
EA 


— 


Według słów poszkodowanego po 
Bprawdzeniu ksiąg okazał się brak 
1,000 rb. A 

„ . Manipulacja ta odbywała się w spo» 
%ób następujący: jeden z urzędników 
Wpisywał do bruljonu robotę, następnie 
9. Przygórski obliczał i wpisywał do 
pbrachunkowej książki, a już Brajtkranc 
wpisywał sumę w dwójnasób do Kaso- 
ej książki, według której wypłacano, 
lzieląc się z tkaczanii, s 

, W Sprawie powyższej odpowiadali 
m. gm. Kleszczew 19 i., Alions Bräjte 
kranc, mieszk, Konstantynowa 20-lelni 
Rüdoit Heller, mieszk. Labjanic ZQeletni 
Pito Uegenturi, tmieszi, odai 4T-lemi 
KG, -puesia dodzi Zagtni 


A 
| 
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Ludwik Trybuchowski, mieszk. gm. NO- 
wosolna 44eieini Ernest Simon, m, £0- 
dzi 43-letni Autoni Pólłgrabia, mieszk. 
gm. Pecherzew 34-letm Karol Gigiwe= 
gier — oskarżeni: pierwszy o to, iż z 
wiedzą pozostałych wpisywał większe 
sumy, aniżeli się nałeżały im, pozostali 
zaś, iż dzielili się pieniędzmi i takowe 
sobie przywiaszczali, 

Sąd po naradzie skazał Brajtkrajca 
na 6 m. więzienia, „zaliczywszy rok wię 
ziemia do Sprawy, tieiiera na 3 m, wię” 
zienia, pozostałych dla braku dowodów 
umewiinił, 


0 rabunek. 


W dniu 2i maja 1911 r. około 
godz. 12 w południe ulicą Benedykta 
szedł Józef luźmiński z frachtem na 
kolej kaliską. 

Niedaleko od kolei spotkało go 3 
młodych ludzi, z których jeden uderzył 
go parasolem pomiędzy Oczy, jednocze” 
śnię kładąc mu rękę do «igszeni- 

Kuźmiński złapał go za rękę, 
dy jeden z pozostałych wyjął nóż. 

Widząc grożące sobie niebezpie- 
czeństwo, IK, puścił winowajcę i zaczął 
krzyczeć, va krzyk leciała się policja I 
na ulicy Leszno ujęto złodzieja, 


wie: 


Okazało się, iż to był 19-letni Bro- 
nisław Piotrkowski. 

Sprawa powyższa przeszła do sądu. 

Sąd okręgowy skazał Piotrowskie- 
go na 1 rok więzienia. 


O zelżenie słowne i czynne 
stójxowych. 


W dniu 21 września 1910 r. o go- 
dzinie 3 w nocy 20-letni. Stefan Potec i 
22-letni Józef Słycio na rogu Sturoza- 
rzewskiej i Przędzalnianej, pijani zakłó- 
cali spokój, 


Przybyli stójkowi Kucharczyk, Ra- 
dzion i Kowal prosili ich by się uspo- 
koili, lẹcz Polec i Słycio poczęli im 
wymyślać i chwytać za pasek i pochwę 
od mauzera. 

Sąd skazał Polca na miesiąc aresz- 
tu, Słycia zaś na 2 miesiące więzienia. 


Dział handlowy. 


— (k) Zawieszenie wypłat. 
Otrzymano wczoraj wiadomość o za- 
więszeniu wypłat: iirpy Rębiszewski i 
Jakóbowicz w Kielcach z passywami 
wynoszącemi 60,000 rb., oraz firmy D. 
Zyser w Częstochowie, passywa której 
wynoszą 40,000 rb, Zaangażowane są 
przeważnie łódzkie firmy. 

— (k) Z Piotrkawa, Wyrokiem 
piotrkowskiego sądu Okręgowego Ogło- 
szono upadłość firmy „Waldman j Zu- 
kowski w Łodzi. 

Passywa wynoszą 20,000 rb. 


Z rozporządzenia * naczelnika wy- 
działu śledczego aresztowano onegdaj- 
szej nocy Lejbnsia Fuksa, jego syna, O- 
raz zięcia Gutmana. 

Przyczyna aresztowania dotychczas 
niewiadoma, 


Że Sceny i estrady. 
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featr łódzki Zeiwerowicza. 


Z kancelarji teatru komunikują nam 
co następuje: 

„Kobieta i pajac*, głośna czteroak- 
towa sztuka Pierre'a Louis i Pierre'a 
Frondaie, która Święci tryumf niebywały 
w Paryżu, gdzie i po dzień dzisiejszy nie 
schodzi 2 repertuaru teairu Antoina, a 
w czerwcu z wyjątkowem powodzeniem 
grana była na Scenie teatru Arlystyczne- 
go w. Warszawię — ukaże się na scenie 
naszej w poniedzialek i wtorek przyszłe- 
go iygoduia, z udziałem p. Laury Du- 
minówuy, która kreować będzie niezwy* 
kie ciekawą 1 zajmującą rolą tytułową. 
Concha Perez, piękne dziewczę 2 SeVilli, 
pełne bujueyy temperamentu, czaru dzie- 
wiczego ciala i szląchetnej duszy, tan- 
cerka uliczna, arlystka i rozkochana ko- 
bieta jest bohaterką tej sztuki, która, 
dzięki barwności lła, żywości akcji 1 ob- 
biości scen rodzajowyci, zdobyła sobie 
w Faryżu, a polem i w całej Europie 
Miano „aWtakcji sezonu". 


U nas „Kobieta i pajac“ otrzyma 
wspaniałą wystawę w kostjumach i de- 
koracjach, oraz bogatą ilustrace imi- 
zyczną, w wykonaniu „iGobiety* pud 
wodzą dyr. Zelwerowicza bierze udział 


Caty pelsonę( NASZEI SCĘDYA. 


Teatr Popularny. 

Z kancelarji teatru komunikują nam 
co następuje: 

Dziś, w piątek, ukaże się po raz 6 
wspaniała tradedja hr. L., K. Tołstoja 
p. t. „Smierć lwana Groźnego“ w 8 
odsłonach z nową wysiawą, 

julro, w sobotę, po poł. po cenach 
najniższych „IGrwawe gody“ w 5 aktach 
Linduera, wieczorem zaś O godz. 8 m. 
15 „Zywy posąg" z włoskiego T. Cigo- 
mi eyO. 

Sztuka ta wzbudziła wielkie zainte- 
resowamię wsród bywalców teatrainych, 
tresć bowiem wielce interesująca daje 
szerokie pole do popisu artystów bio- 
rących udziat w tym przedstawieniu z 
p. Bolestawską w roli głownej. 


Dwie premiery. 


Teatr Popu'arny wystawia we wtó- 
rek dnia 2% b. m. dwie ciekawe pre- 


miery. r 
Będą to dwie sztuki dwuaktowe p. 
i „Matka“ i „Bez kompromisów* — 


pióra p. Topas Bernsteinowej, utalento= 
wadej autorki kilku prac większych, o- 
raz wielu nowel, obrazków itp. 

W drukowanych dotychczas pracach 
p. Topas-Bernsteinowa wykazała dużo 
zmysłu obserw acyjnego, prawdziwe zro- 
zamienie przejawów życia i jego po- 
trzęD, Oraz Szczere umiłowanie prawdy 
i pięsna. Obecnie talent pisarski uzdoi- 
mionej autorki znalazł należyte odzwier- 
ciadlenie w Obu zapowiedzianych powy* 
żej pracach scenicznych. 

Dyrekcja teatru Popularnego dokła- 
da też wszelkich starań, aby sztuki ie 
wystawić w odpowiednich rainach i 
wykonanie ról głównych powierzyła 
najlepszym siłom artystycznym swego 
zespołu, 


Wielki koncert. 


Staraniem Tow. wpisów szkolnych 
w poniedziałek dnia 23 b. m. odbędzie 
się w teatrze Wielkim uczta artystyczna 
dła mełomanów łódzkich oraz dla 
wszystkich tych, którym dobro szkoły 
polskiej stało się jednym z najbliższych 
celów społecznych. 

Ucztą tą będzie koncert urządzony 
na zasilenie funduszu na wpisy I zapo- 
mogi dla uczniów polskich szkół śred- 
nich w Łodzi. 

W wykonaniu bogatego i urozmai- 
conego programu weźinie łaskawy współ- 
udział kilku artystów z Warszawy. 
Poznamy więc przedewszystkiem nowe- 
go dyrektora filnarmonji warsz, znako- 
mitego skrzypka = wirtuoza Zdzisława 
Birnoauma i utalentowalią Śpiewaczkę 
p. Dromiewiczową, a pozalem usłyszy= 
my znanego quam Już 4 popiźcuńich 
wysiępów w Łodzi artystę Opery warsz, 
p. boguckiego oraz doskonałego piani- 
stę prof. Nirasterna, 


Zarówno więc cel, jak znaczenie 
artystyczne koncertu zasługują w zu- 
pełności na to, by sala tealru Wielkie: 
go zapełniła się w poniedziałek do 
ostatniego miejsca, 

Nie wątpimy też, że tak się sianie. 


Cirmos 


ź teatru. 


Teatr polski Zelwerowicza. 


„instynkt“, sztuka w 
trzech aktach Henryka 
Kisiemaeckersa, 

Jan Bernou, oddany całą duszą u- 
miłowaseniu przez siebie zawodowi le- 
karza, z roku na rok zdobywał coraz 
większy rozgłos znakomijezo chiiurga i 
aui się spostrzegł, gdy mu miłudoŚĆć mi- 
neta, a siwizna przypróżzyła Wiozy. 

Natura jednak — ten pewnik ży- 
ciowo=rmatematyczny, czy wcześniej czy 
później upomina się o swe prawa, Co 
sprawdziło się i na drze Bernou, gdyż 
będąc już sławnym chirurgiem, pewne- 
go dnia przechodząc przez salę szpital- 
ną, spostrzegł na jednem z łóżek prze- 
piękne dziewczę, potrzebujące dłuższej 
kuracji. Wiedziony instynktem 
zarządził przeniesienie dziewczęcia z 0- 
gołuej sali szpitalnej do lecziucy pry- 
watnej Le w kilka miesięcy dziewczę o< 
we pośrybił, i 

Czy Cecvlia pokochała d-ra Bernou 
wychodząc za niego, autor o tem nie 
mówi — natomiast po podniesieniu 
zasłony  Prwiadujemy sę, iż państwo 
Bernouń bawią na letnisku w Saint-Cloud 


i. że obok mieszka miody człowiek, zas 


grożony suchotami, który kocha się w 
Cecylii t żąda od niej, byt przybyła do 
niego na schadzkę. 

Tu również autor nie wypowiada 
się jasno, czy Cecylja jest wzajemną o: 
wemu młodzieńcowi, lecz niby wiedzio= 
na litością nad nieuleczalnie chorym, a 
jednocześnie namawiana przez przyja< 
ciółkę-pośrednika — skłania się powoli 
do odwiedzenia owego mlodego czło: 
wieka, 

W środowisku naszem, rolę „opatrzno« 
ści“, która w takich razach otwiera oczy 
mężowi i burzy szczęście rodzinne, ode- 
gralaby jakaś „serdeczna“ przyjaciółka 
lub „serdeczuy*,przy,aciei, u Kistemaece 
keiSu rolę tej „opalrzuości* odzry» 
wą agent fowarzysiwa „Argus“, którego 
specjalnością jest dostarczanie dowodów 
wiarołomstwa małlżonków, za skromnem 
wynagrodzeniem. 


I oto jak piorun z jasnego nieba 
na d-ra Bernou spada wiadomość o 
projektowanej schadzce Cecylji z owym 
młodym człowiekiem. 

Schadzka nastąpić mą o godzinie 1 
w nocy. jeszcze więc czas uratować ho- 
nor, a tymczasem wydaje natychmiasto« 
wy rozkaz pakowania rzeczy, gdyż a 
godzinie ő rano postanawia opuścić 
Salni-Cloud wraz z żoną, O czem za: 
wiadamia Cecyiję. 

Zmieszanie Cecylji na wiadomość o 
lak nagłym wyjeżdzie i jej opór utwiere 
dzają d-ra Bseraou w przekonaniu, ż8 
informacje fowarzystwa „Argus“ były 
prawdziwe, oświadczywszy więc żonie 
jeszcze raz o niezłoinne postenowie- 
niu opUszczczema Saii-Cloud, udaje Się 
iby ma spoczynek, w rzeczywistości 
jeduas idzie pod wilię oweżo młodego 
człowieka, by przeszkodzić sciiadzce. 

Projekt nagłego wyjazdu przyspie« 
sza decyzję Cecylji udania się na schadz* 
kę, lecz podejrzewa,ąc jednocześnie, ża 
może być śledzoną, postanawia owego 
młodego Człowieka przyjąć u sievig w 
pokoju. 

Chwilę, gdy miody człowiek przez 
oranżerjię wprowadzony zostaje do poko» 
ju Czcyiji wypatrzył bral d-ra  Bernou, 
Audrzej, również lekarz. 

Przęszkodzić tej schiadzce bez głoś: 
uego skandalu nie jest już w jego w 
mocy, pilnuje więc wejścia, by do po- 
koju Cecylji nie dopuścić brata, Wresz- 
cie osoło godziny 2 wraca dr. Berno, 
uszczęsiWiuny poniekąd, żę informacje 
biura wywiadywczeżo były nieprawdzi= 
wę, bo ulo Czcyljia sia schadzkę nie 
przybyła, 


— Cobyś zrobił, jeślibyś ich spot 
kał na schadzce? — zabytuje Andrzej. 

— Byłbym go zabil! — odpowiadi 
zimno dr. Bernou, 

— Nie uczynibyś 
silnie Andrzej. 

— bDiaczego? 

— Bo obowiązkiem 


lego — wola 


naszym jest 


ratować życie. Zabijąać nie mamy 
prawa, 
— Więc ja nie mam prawa bronić 


własnego honory, tak jak każdy prze= 
ciętny człowiek? — wola dr. Berou, 

— Nię masz! 

— El, irazesy, 

— Nie — to nie frazesy — tobie 
tego uczysić nie wolno, 

— INÓż mi zabroni? 


— Instynkt — ten instynkt, który 
ci swego czasu nie pozwolił przerwać 
operacji, mimo, żeś się zaciął i żeś wie: 
dział, iż z każdą sekundą jad wgryza 
się w krew twoją. 

„— Frazesy i jeszcze raz powtarzam 
frazesy. Na szczęście do próby tej nie 
dojdzie, gdyż Cecylja jest niewinną. 

W chwili tej anonsuje lokaj, iż rze 
czy spakowane, tylko nie może znaleźć 
książki, którą pan jego czyta zawszę 
przed udauiesi się na spoczynek. Dr. 
Bernou przypomiaa sobie, że zostawi 
ją w pokoju żony. Jakkolwiek  Czcylja 
spi już zapewne, ale trudno, On ię Książ 
kę mięć musi — zmierza zalem dó pu= 
Koju Żony, 

— Ty tam nie wejdziesz — żasięs 
puje mu drogę Andrzej. 


= GOP 
koju żony? Ależ 
stąp! i 

— Powtarzam, ty tam wejść nie 
możesz! -— woła zrozpaczony Andrzej. 

— Aaal więc tam jest on?! 

— Tak — odpowiada cicho An- 
drzej. 

W. pokoju Cecylji słychać upadek 
ciała, a po chwil wpada Cecyljia i klę- 
ka przed mężem wołaląc; 


ja nie mogę wejść do po: 
to szaleństwo — od- 


— Ratuj — on tam umierał + ‘~ 


mę RENEM 


az 


zn 


"dramatem. Temat ten więcej 


6. 


— Co? ja mam ratować twojego 
%tochanka? Pójdę tam i własnemi reka- 
mi go zadławię, 

I jak furja wpada .do pokoju umie- 
rającego, a wracając po chwili, mów: 

— Andrzeju! — przygotuj wszystko 


‘do operacji, czeka nas ciężka praca... 


Jak z tego widzimy, autor avolea 
zuje poniekąd stanowisko lekarza, nie 
wypowiada się jasno, nie przeprowadza 
żadnej nowej tezy, lecz daje nam kiika 
scen z życia domowego slawnego chi- 
rurga, zabarwionych gdzieniegdzie melo- 
nadaje się 
do nowelki, miż do sztuki scenn-"«y. 
wyptłniającej cały wieczór, że jems: 
jest zręcznie zrobioną, siuCia je; SĘ 
zajęciem, (eimbardziej, że Za Wyjąkścić 
rol d-ra Bernou, ktora nie iezy % u 
zdolnienłu p» Tatarkiewicza, „lnsiybai” 
grany 1 wystawiony był bardzo sia: 
Jandie, 

Wprawdzie rola Cecylji w interore= 


łacjj p. Duninówny wyszła trochę bla- 
do, lecz nie było to winą vfa!”ntowanego 


"gościa, lecz autora, który poć Cecylii 


narysował niewyraźnie i niezdecydowa- 
nie,,a nadto za mało dał w niej pola 
do popisu artystce, to też dziwi mię 
bardzo, że p. Duninówna tę właśnie 
sztukę wybrała na swój drugi gościnny 
występ. Sztuka ta mopła być graną 
później, z równem powodzeniem, bez 
udziału gościa lwowskieżo, 
Si, kK. 


/ OEFEN IA 
V Z Muzyki. 


Onegdajszy koncert W Sali Vogia 
zgromadził tę cząstkę publiczności, kta- 
ra łaknie wrażeń podniosłych, bo wys 
stąpił na estradzie Artur Rubinstein, je 
den z tych pianistów, który jest weiste- 
niem najsziachetniejszego artyzmu, a ta: 
kich, pomimo całej plejady artystow 
pierwszorzędnych, na palcach ziiczyć 
można, 


Nie należy bowiem zapominać, iż 
wirluoz, u którego technika przeważa 
nad talentem, może olśniewać słuchu- 
czów; u Rubinsteina natomiast talènt 
przeważa nad techniką i to jest" przy= 
czyną, dlaczego gra jego „chwilami nie- 
jasna, nawet chaotyczna, wzrusza. Ru- 
binstein jest wielkim artystą w wielkich 
kompozycjach, tam, gdzie nie o instrua- 
ment chódzi, ale o muzykę. Ani jego 
ton, ani jego technika, am jego tempe- 
rament, ani jego poczucie piękna nie ua- 
dają się do błachosiek płytkich. Nie do 
twarzy mu z niemi, bo nie do du- 
szy. 

Cóż powiedzieć o grze tego rodzaju, 
gdy trafi na odpowiednio podniosły 
podkład muzyczny. Z Chopinem łączy 
Rubinsteina polot poetyczny, który mu 
daje sposobność oczarowania słuchaczy 
uczuciem z głębi -duszy czerpanem i 
mistrzowskiem stopniowaniem najdelikat- 
niejszych odcieni dynamiki muzycznej, 
klóre na wszystkie dusze, obdarzoue 
czułością mimozy į, wielkie wrażenie wy- 
wiera. 

Zdolność wzniosiego pojmowania 
nastroju  uwydalniła się we wszyst- 
kich wykonanych  dzieiach Beethovena, 
Brahmsa, Wagnera, Liszta 1 Strausa 
Kiedy. wszyscy wirtuozi zdobywają sobie 
gorący okłask na koncu wieczoru, Ru- 
binsteln jest tryumiatorem na poczatku, 
bone iinishami iechnicznemi 
przemawia on do serc Słuchaczów, uie 
głęboko odczutym lryzmem poematów 
muzycznych 


Fortepian 
pięknie, 


fabryki Seilera brzmiał 


F. Halpern. 


a 7 m 


SPIS jednodniowy, 


Policmajster m. Łodzi w sprawie 
spisu ludności naszego miasta prosi nas 
© zakomunikowanie naste ujących szcze- 
gółów: 

Każdy właściciel domu, rządca, lub 
zastępca tegoż, obowiązany jest przed- 
stawić wlaściwemu rewirowemu 9 listo- 
pada (styl nowy) liczbowe dane © wszy- 
stkich mieszkańcach, którzy w danym do- 
mu nocówali z dnia 8 na 9 listopada. 
Dane te powinny obejmować mieszkań- 
ców każdego lokalu, ze wskazaniem wye 


zgania i podziałem na dorosłych, t.j - 


więcej nad lat 14 i młodszych. 
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Do ogólnej liczby mieszkańców każ- 
dęgo domu należy zapisać wszystkich 
nocuiących w domu, nie wyłączając na- 
wet czasowo przebywających, jeżeli znaj- 
dowali się w danem mieszkaniu 5 do 6 
godzin, również służbę i gości. 


W celu osiągnięcia najlepszego re- 
zultatu spisu ludności, rządcy domów, 
iub osoby zastępujące ich, obowiązane 
sa najpóźniej do dnia 2 listopada (po- 
dług nowego stylu) przygotować przed- 
wstępne cyfrowe dane o wszystkiech mie- 
szkaniach według formularza, otrzyma- 
nego od rewirowego. Rewirowi spraw- 
dzą otrzymane ią drogą formularze i 
przed 7 listopada zwrócą zarządzającym 
domami. 

Pomienione formularze zarządzający 
domami od godz. 4 rano 9 listopada r. b, 
powinni sprawdzić przy pomocy stróżów 
i przez zasiągnięcie informacji u samych 
lokatorów i na tej podstawie dopełnić 
tymczasowe dane, następnie zaś nie póź- 
niej jak 11 listopada -do godz. 10 rano 
wręczyć owe formularze za pokwitowa* 
niem odpowiedniemu: rewiroweinu. 


Ci z właścicieli domów, lub osoby 
ich reprezentujące, którzy nie zastosują 
się do wyżej wyszczególnionych przepi- 
sów, w myśl obowiązującego rozporzą” 
dzenia warszawskiego generał-guberna - 
tora z dnia 9 września r. b., będą przed- 
stawieni do kary pieniężnej nie maiej- 


"szej nad 100 rubli, lub zamknięciu w are- 


szcie nie mniej jak w przeciągu jednego 
miesiąca, 


Że szpitala Anny-Marji 
ula dzieci. 


—_—— 


We wtorek dnia 17 października od- 
było się pod przewodnictwem dr. Al. 
Grohmana posiedzenie zarządu  szpi= 
tala. 

Po załetwieniu spraw bieżących ku- 
rator szpitala dr. ]. Brudzyński z Ware 
szawy, który przebył w szpitalu przez 
dzień cały, zwiedził go dokładnie i' wta- 
jemniczył się w pracę lekarską i admi- 
nisiracyjną szpitala, zakomunikował za= 
rządowi, że znalazł wszystko we wzo- 
rowym porządku i że praca lekarska 
stoi na wysokim poziomie, 

Wobec stałego rozwoju szpitala w 
ciągłej dążności zarówno zarządu jak i 
lekarzy do posiępu i ulepszeń, które już 
pod  nowem kierownictwem zostały 
wprowadzone dr, Brudziński oświadczył, 
że na przyszłość uwąża swe stałe kwar- 
talne wizytacje za zbyteczne, będzie on 
nadal pamiętał o szpitalu i od czasu do 
czasu nie skrępowany terminem zwiedzał 
szpital i o każdej swej wizytacji dawat 
sprawozdanie zarządowi. 


Następnie lekarz naczelny szpitala 
dr. Władysław  Schoeneich przeczytał 
sprawozdanie z działalności szpitaia za 3 
kwartał 1911 r. 

Dnia 1 lipca było „w szpitalu 99 
dzieci; w ciągu kwartału przyjęto 387, 
więc razem liczono 486 dzieci. Ubyło 
w ciągu kwartału 384, pozostało na 1 
października — 102 dzieci. Dni szpi- 
tałnych było 9179. Podług oddziałów 
przyjęto na oddział chirurgiczny — 136 
dzieci; na wewnętrzny 115 dzieci, na ob- 
serwacyiny — 3 dzieci; na tylusowy — 
22 dzieci; na szkariatynowy — 74 dzieci 
i na dyfterytyczny — '37 dzieci. 

Podiug wyznania przyjęto katoli- 
ków — 242; ewangielików — 43; pra- 
wosławnyci — 5;  starozakonnycn 97 
dzieci==25 proc. 


Podług wieku było od © — 1 roku 
— 14 dzieci; od 1 — 2 lat — 6l dzie» 
ch od 2 — 5 lat 112 dzieci; od 5 — 7 
lat — 58 dzieciz od 7 — 12 lat — 105 
dzieci i ód 12—14 lat—37 dzieci. 

W ambułatorjium szpilalnem udzie- 
lono 4843 porady, z czego katolikom 
3182 porady; ewangielikom — 482 po» 
rady,; prawosławnym 18 porad; staroza- 
konnym 11ól=Z4 proc, 

W ambulatorium chorób wewnęitrz- 
nych udzielono 3452 porady, chorób 
chirurgicznych 854 porady; ocznych 354 
porady; chorób uszu, nosa i gardła 124 
porady i chorób skóry 59 porad, 

Zaszczepiono ospę 111 dzieciom, a 
w insiylucie ;zlmnasłyczno oOrlopedycz= 
nym było 461 wizyt, 


e * 
* 


Rewolucja w Chinach. 


Wczorajsza bitwa. 


Londyn, 19 października. — Podczas 
bitwy wczorajszej z wojskiem cesarskiem 
pod Flańkou rewolucjoniści stracili 300 
ludzi w zabitych i ranionych. Wojsko 
cesarskie straciio także przeszło stu lu- 
dzi. 

Werzonie w Szanghaju. 


Londyn, 19 października —Z Szanę- 
haju donoszą, że, ruch rewolucyjny w 
Chinach ogarnia coraz bardziej masy 
chińskie. Sród chińczyków w Szanghaju 
znać także wielkie niezadowolenie. 

bwa ukazy bogdychana. 


„ Pekin, 19 października. —Ogłoszony 
ukaz bogdychana potępia działania pow- 
stańiców, 
wierności dla tronu i przyrzeka przeba- 
czenie powstańcom, którzy wyrażą żal. 
Za współdziałanie w walce z powstaniem 
przyrzeczono sowite nagrody. 

Pekin, 19 października.—Drugi ukaz 
bogdychana oddaje wszystkie wojska lą- 
dowe i morskie w obrębie Jantsekiangu 
tymczasowo pod rozkazy Juanszikaja, 
działającego wspólnie z sąsiednimi wice- 
królami. 

Uspokojenie. 


Mukden, 19 października.—Czao-er- 
siun polecił ogłosić, że rewolucję zlo- 
kalizowano. W Wuczangu, Hanjanie oraz 
w prowincjach Hunan Ańgui, Tsiansi i 
Huandun panuje spokój, 


Wojna. 


Turcy w Trypolisie. 


Berlin, 19 października.—Korespon- 
dent dziennika „Morning Post* donosi 
drogą na Tunis, że dowództwo nad 
wojskiem tureckiem w Trypoiisie objął 
attaché wojskowy przy ambasadzie tu- 
reckiej w Berlinie, Enver bej (jeden z 
twórców rewolucji, która obaliła rządy 
Abdula Hamida, przekradłszy się do 
Trypolisu. Wojsko tureckie ma być — 
wędług tej depeszy — ożywione duchem 
bohaterskim i postanawia bronić się do 
ostatka. Wiadomosć o braku żywności 
śród turków jest nieprawdziwa. Rów- 
nież nieprawdziwe są pogłoski o podda- 
waniu się oficerów tureckich. 


Aneksja Trypolisu, 


Wiedeń, 19 października.—Rząd wło* 
ski zawiadomił juz mocarstwa, że za- 
imierza ogłosić „aneksję Irypalisu. 


Nowe ułlłimatum, 


Paryż, 19 października.— jak dono- 
szą z Rzymu, rząd włoski ma wysłać 
tureckiemu za 2 tygodnie nowe ultima- 
tum. (jest to bezwątpienia powtórzenie 
pogłoski, podanej już wczoraj). 


Zaprzeczenie. 


Wiedeń, 19 'października.—Depesze 
ze źródeł tureckich zaprzeczają stanow= 
czo, jakoby włosi zajęli port Bengazi w 
Cyrenajce. 


Stanowisko mocarstw. 


Paryż, 19 października. — Jak donosi 
„Echo de Paris*. mocarstwa gotowe są 
uznać okupacię Trypolisu przez Włochy 
i zniewolić Turcję do wyrzeczenia się 
zwierzchnictwa nad tym krajem. Jedno- 
cześnie mocarstwa miały zwrócić się do 
Włoch z prośbą, aby rząd włoski nie 
przedsięwziął nic takiego, co mogłoby 
utrudnić porozumienie się z Turcją. 
Podobno nawet mocarstwa przedsię- 
wzięły już u Porty kroki w kierunku 
zrzeczenia się przez Turcję zwierzchni- 


wzywa spokojną ludność do 


ctwą nad Trypolisem. Porta 
dała jeszcze odpowiedzi. 


Ostrożność nie zaw 


Konstantynopol, 19 październik 
Rząd turecki nie myśli wystawiąć 4 
floty na niebezpieczeństwo wobęęz 
nej przewagi floty włoskiej, to tęgi 
turecka nie wypłynie zapewnę 
przez cieśninę Dardanelską. } 


Deklaracja Wielkiego. Ri 
zyra. p 


Konstantynopol, 19 paździeryią | 
Urzęuowy texst mowy wezyra: iian 
powtórniz w redakcji poprawioną z? 
zupełniecicin, opiewającem, Że zggą, 
nie firmanów i praw dotyczących ge 
wilerów religijnych rozmaitych 
dzeń oraz wzimocnieńie węzła pi ryj 
cznego ze wszystkiemi. eiementagj © 
sarstwa będzie przedmiotem  SzGgy | 
troski rządu. Eo 


Walka o Derne. 


Konstantynopol, 19 paździarnią 
Próby włochów zajęcia Derny sę 
turków ciągle udaremniane. 5 | 

Trypolis, 19 października, <fq| 
gram korespondenta specjalnego dh 
tel, petersb:*: IKomunikują urzędągójj 
że okręty wojenne dnia 16 b. m. 
bardowały Dernę, w celu współdj 
nia lądowaniu wojsk. Jednakże gg 
dowaniu miała przeszkodzić niepo 


£ 
Jeda; A 
y i 


TELEGRAMY, 


Sprawa 54 anarchistóg 
moskwa. Na. specjalnej -sesji izh 

dowej z udziałem przedstawicieli 
rozpoczęto sądzenie przy drzwiach 
kniętych sprawy 34 anarchistów kęg 
nistów, oskarżonych © napad  zdig 
Z liczby podsądnych dwu już 
skazano za inne przestępstwa na q 
roboty. 


Konstytucja w Hiszpani 
Madryt. Canalejas zapowiedzią 
Radzie ministrów przywrócenie niebą 
gwarancji konstytucyjnych. 
Rewolucja w Portuga 
Vigo. Jak donoszą monarchiścją 
tugaiscy zajęli 17 b. m. Mont-Alegq 
bitwie stronników Conceira z kaw 
republikańską. Straty monarchistów 
znacznę. Republikanie mieli 16 ran 
Wielu ich wzięto do niewoli. 
Ža sprzedaż planów Med 
Lipsk: Trybunat Rzeszy skazał 
na o lat ciężkiego więzienia jub 
Krohera za sprzedaż francuskim 
dzom wojskowym planów  forteq 
Metzu. 


Rokowania marokański 
Paryż. Rokowania francusko 
mieckie w sprawie marokańskiej p 
wają się naprzód zadowalająco. PQ 
berlińscy nie wątpią, że dojdzie do 
pełnego porozumienia. 
Nagrody Nobia. 

Sztokholm. Nagrodę Nobla za 
ce literackie ma otrzymać Maurycy | 
terliack, za prace pokojowe Elleni 
za prace zaś w zakresie chemii W 
Nernst, profesor w Getyndze. 

Sztokholm. Nagrodę Nobla wW 
kresie medycyny przyznano prolesQ 
uniwersytetu w Upsałi d=rowi Huls 
dowi za prace z zakresu olialinolog 

Zakójstwo dyrektora 
orywi, 

Perm. W Kysztymie w pow. | 
terynburskim wystrzałem przez 
zabito dyrektora fabryki  lejarni 
trycznej, amerykanina Amricha, 


Sanatorjum D-ra Salma 


Warszawa, ALEJA SZUCHA N9, Speg 
LECZENIE CHOROB CHIRURGICZNYCH) 
BIECYCH. Pobyt i opatrunki od 3 do 7 rh 
Ambulatorjum od 12 ej do 1 ej po p. Prag 
"Roentgena 171 


A 
dai 


Największy wybór 


asteme mzyczyci, granolo 
osy asortyment NUT Wszelkiego rodzaju 


J. N. KAMIENECKIEGO 90. Pietrkowska 30. 


SRANIE WCT TEA 


imove węgła 


Z 


brykiety I podpatki 


raz w tygodnia—wprost do kuchni—począwszy 
öd 100 brykiet-po zwykłej stałej cenie, 


Skład węgia 4 
zwa, „ONZE WÓ 
Przejazd 21 i 80a. Tel. 17-09 i 28e60. 


an RERE 


AAE FL i 
IRETE nia | Baj 


PY ZE RZ LS WWS ACZCZ PARĄ TEE 
X. UARA ETSN Y EEN A 277 ASI 


Światłoleczniczy i Roentgenowski i 


INSTYTUT D+ $, KANTORA, | 


Specjalisty chorób skórnych, w4osów, Wéuerycznych 1 moczopłciowych 
ulica Krótka N 4. Telefonu J* 19—4l. 1720 0 


Leczenie promienismi Rcentcena, światłem Finsena i kwarcowem 
FE (choroby skóry i wypadsnie włosów, prądami wysokiego napięcia | 
$A (świeżba, hemoroidy) elektrolity (radykalne usuwanie szpecących włosów), Mi 
| masaż wikracyjny i pneumatyczny podług prot. Zabłiudowskiego (niemoc 
płciowa), kauatyka, usuwanie brode wek), Endo i cystoskopja (oświetlanie JE 
MB organów moczopiciowych), Elektryczne świetlne kąpiele i gorące Ha 


powietrze. Leczenie syphilisu „Ebrlich-Flata 606*. _ M 
Przyjmuje od 8 — 2 i od 6—9, dla pań od 6 — 6; osobna poczekalnia. ję 
Pee S -y mn arg ISAT EPE ER R O I L ATR 3: i PASE 
je 
Warszawska Konkurencja! 


= Wielki | 
say P Odarekl 
W MAGAZYNIE OBUWIA 

Łódż, Zielona 5. 


Klijenteli, każdy klijent pozostaje odfoe 
dostaje 2 fotograije Ślicznie wykonane, 


I! DARMO"! 


Wa nadchodzące święta zaopatrzyłem magażyń mój w wielki wybór różnego 
obuwia po następujących cenacii; 


1 |--Z A WRONA. a AE W H UK TaK OW WCĄK 
PROGRAM od 16 40 30 październ, r.b 


Z wdzięczności dla Sz NADZWYCZAJNY PROGRAM, 


tografowany, 


ff=r Galotti 


Człowiek albo małpa? 


| Jakowieff 
Na ogólne żądanie prolungowany 


Wuiicou Trio 


ty z cholewami lakierowane 8,00, Damskie buciki lakierowane 3,00 Gimnastycznu-komiez, potpowri, 

» s szagrynówe 7,00 s »  gemzoye 4,50 Akrobatyczn: tancerze. A 
P b gemzowe 7,60 3 „  chromowe 460 - z 
Kamasze męskie lakierowane 5:26 x „ hamburskie 350 Sceurs Lraffir 
* ń „Mgr ti ZE Pantofle lakierowane szaurowane 3 60 Zdamie wające akrobatyczne tancerki 
Psi M ohtonowe „76 kuliszówki 3.00 

ś M hamburskie 4,25 x z gemzowe 3.30 Les kae ier p 

oraz wielki wybór obuwia kolorowego J dziecinnego po tanich cenach, a. w i a Fa 

| „Polecam się łaskawej pamięci J. LOTfLIEB, Zieiona 5 -ile mizzi Lantree et Goma 


Parodyrci wiejsk, jmuzykantów. 
sea issena 
Piękna choreogiai, scena wykonana 
przeż 3 amerykanki Wudson. 
Miewierowa 
Romiópse cyganskie. 
Seima waślis 
Subretka z nowym repertuarem. 
dne $ EGHNEK% 
Mużykalny akt, 


Skład Futer 


„ Bromberg 
W tadż, ul, Piotrkowska AŻ 3I. 
1l-sze piętro. Telefon 12-84. lsze piętro 8 
Poleca na sezon nadchodzący A 
wielki wybór futer 
wszelkiego rodzaju 
jakotó: w błamach i skórkach, a równieź 
świeżo dokompletowany skład gotowych iu- 
ter, żakietów karakułowych, kasztankowych 
i fokowych , kołnierzy, mufek czapek i t.d, 


URANIA-BIO zmiana obrazów. 


Pod wśrendą koncerty 
orkiestry wiedeńskiej. 


WEDERE TK „AŻ 


ANY 


$ >» RUTYNO 
po cenach nader umiarkowanych $ buchalter - korespondent i 
UWAGA; Wszelkie obstalunki zostają wykonywane szybko A BANKOWIEC 


l akuratnie pòd nioim osobistym kierunkiem, r1285—10.1 


pragnie zmienić posadę, 
Łask, oferty sub K. Z. 
$ w Red, nin. gaz, 95—3—1 f 


' 
$ 
OR wz PATS 


CÓW, 


p 


ZZUREKRĘY SZJ 


m Ważne dla rodzi 
kiany me swej sumiena wojskowych, studem 


ości i dotrego te uwaa MAGAZYN ROROA cekich i uczniowskich 
À ROZWADOWSKA JE 4. 
„KLEIDTA mawia si 


F Teisfonu LOL 24.15 
a POLECA NA GEZOQW BIEŻĄGY 3 =e 
Wielki wybór uniłormów do wszystkich zakładów naukowych, rządowych i prywamych, 
kończenie akuratne Przyjmuje się wszelkie obstalanki i wykobywa się na czas punktualne, Obstujynki z 

ysyła się za zaliczeniem, podług przysłanej miary, CENY UMIARKOWANE, LECZ STAEE, 
Uwaga: Specjalny oddział na roboty liberyjne wsze kiego rodzaju. 
żadania wysyła się próbki na prowincję. Uprasza się o łaskawe zwidcap* uwagi na adres- 

, "| 7 „kduż magazyn żadnej fiii nie posiada. E 1112—393—] 


Krój wykwiutńy, 


poow.ncji 


4 


3 


Gd 4 ay 
. są zbyteczne! | 
Ś Ulegając wielu życzeniom, dostarczać będziemy 

A przez całą zimę w abonamencie 


| pa s. 
| | MÜLLER] 


mebli stlyowych 


Widzewska 10) 


Sypialnie, 
jadalnie, 
Kuchnie 


obstalunki. wykonywa 
solidnie. e 
j i r1279 3 1 


Ważne ola Paŭ! 


SPECJALNY 
FRYZJERSKI SALON dla PAN 


| „EUGENJA” 


KARTOWSKA, 


2 Łódź, Konstantynowska 5. 


Poleca Szan, Paniom w Łodzii okol icach 


NAJPIĘKN.EJSZE GZESANIE 


mycie głowy z natychmiastowym wyst- 
szenem (Maniour) czyszczenie paznogci 
farbowanie włosów i wszelkie roboty w 
zakres perukarstwa wchodzące jako to; 
loki turbanowe warkocze i postisch, zæ- 
wsze w najnowszym stylu wykonywana; 
pod moim kierunkiem, Wyuczam upina=« 
mia najnowszych fryzur w 5 lekcjach, 
Abonament na miejscu i w domach. 


Inalatorjum 


do  wziewań suchych, system, 

Kórtinga, przy chorobach nosa 

gardła i dróg odechowych, jak 

również przy zaburzeniach prze- 

miany materji (szczególnie skró- 
fuloza). 


A Otwarte codziennie, oprócz niedziel i świąt 


od godz, 4—7 po poł, Spacerowa Ne 29. 
r319 0 1 


Wspólnik 


z niewielkim kapitałem 1000— 
2000 rubli. potrzebny do zapew- 
nionego interesu, możliwie ak- 
tywny. Oferty upr. adr. P. SOs= 
nowski Biuro techniczne Bias 
tystok, r1271—4—1 


Pokój frontowy 


mą duży i ładny o dwóch ok- 


nach 


A na Il-piętrze przy pierwszorzęd- 
| nej ulicy z obsługą i cułodzien- 
4 nen utrzymaniem lub bez 


da 
wynajecia zaraz. Wiado- 
mość ul. Piotrkowska 209, 

"  2971—0—1 


SZCZURY 


; myszy szybko i pewnie wytępia pasta 
przygotowana w Aptece A. Zalewskie- 
go w m, Rawie, gub. Piotrkowska: Ce- 
na funta 120 kop r. 1020 7 2 


Z powodu wyjazdu sprzedam 


Sklep rzeżnieki filję 
taniej byle zaraz. Wiadomość 
i na miejscu 


Benedykta 8 56. 
13—6 


i Dr.M.Papierny 


WAŻNE 


dla cierpiących na cukrową , 


chorobę diabetyków. 
Najlepszy chleb głutynowy dla cierpia- 
cych na cuk er francuskiej firmy Brussen 
Jenne, jak równiez rozmaite środki cd- 
tyweze jak np. sucharki, mąka, makaron; 
kakuo, czękolada, kónserwy i t. d, róż- 
nych firm zagranicznych poleca Hilsbery, 
Piotrkowska 121 m. 29, 1 


Akuszer i specjalista 
“chorób kobiecych, 


| Przyjmuje do 11 raño i od 4 i pół de 
; 6 


I pół po południa, 


Ulica Południowa 23 
Teleionu N3 16,86 2640 


Krótka I2, 
Ghoroby dróg moczowych 


(pęcherza i nierek) 


bystoskopia i zgłębnikowanić 


moczowodów. 
Godz. przyjęć: od 8—10 i 4—! 
r.1149 1 0 


Dr. L. Klaczkin 


Konstantynówska II. 


Syphilis, skórae, weneryczne, 
choroby dróg moczowych. 


Przyjmuje pod 8—1 rano t òd 
5—8 wiecz..dlu pań od 4—5 pe 
poludniu.  7113=0 


j CD) lu f 
Dr. REJT 
Średnia 5, 

Sp.: Choroby skórne, wenerycz= 

ne, kosmetyka Leczenie SYPHI- 

LISU Salvarsanem „ERLICH— 
HATA 606". 


Godziny przyjęć: od 8—1 rano i od 4—4 
wiecz, W niedziele i święta 9—2 pop 


Specjalista chorób włosów, skóre 
nyeh (piegi i pryszcze na twarzy 
etc.) 1 wenerycznych (syphilis) 


Dr. S. Sznitkind 


ul. Srednia nr. 2. 
Leczenie elektrycznością i masae 
żem. p 
Przyjmuje od 8—2 po poł. i ða 
4 do 9 wiecz., dla dam od 4—5 
po poł. 2186 20 1 


Dr.L. Prybulski 


Choroby skórne, wiosów, (kós: 
imetyka) weneryczne, imo czopłcio 
we i niemocy płciowe. Leczenia 
syphilisu Salvarsaaem „Ehrlich 
Hata 606% 
ulica POŁUDNIOWA NM 2, 
Przyjmuje chorych od 8 — 1 rano I oå 
4 -- 9 pu poł, panie od OB 6 4 
8674 0 


EPEE E z M CEE 


SPECJALISTA 


Ghorób skórnuch, wenarycznych 
i niemocy płciowej 


Dr. LEWKOWICZ 


powrócił 
Przy syphilisie stosowanie pre 
y syp 606” j 


yy 7 
Leczenia elektrycznością i masa 
żem w bracyjnym. 
Zachodnia Ne 38 


od 9—] i od 6—8 dla pań od =+ 
w niedzielę od 9 do 3, r. 1109 O f 


Dr. Rabinowicz 
CHOROBY GARDŁA, NOSA; 


i USZU. ee 
Ra. „ZIELONA Bia g 


E 


m 


"R 


A s 


| 
i 
i 


NOWY KURJER ŁODZKI — 


jo nR 
X 
i 


20 października 1911 rokn. 


JESEZEJY, Th 
wt „HANDLOWIE i 
| SAF Sh 20 gi i JEDYNY NIE SUBSYDJOWANY ORGAN PRACOWNIK 


HANDLOWYCH I PRZEMYSŁOWYCH. 
przy ulicy Spacerowej ma zaszczyt prosić W.P. członków tejże Synagogi 
[4 . 
Ogólne Zebranie 


(w drugim terminie) 
odbyć się mające w dniu 21 Października r. b. O godz, 87/, wiecz, w lo- 
kalu Zarządu Łódzkiego Zydow. Tow. Dobroczynności przy ul. Zachodniej Ne 20. 
PORZĄDEK DZIENNY: 
Zagajenie posiedzenia, 
Wybór przewodniczącego Ogólnego Zebrania, sekrelarza i assesorów, 
Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozd. za r. 19101 oraz protok, Komis. Rewiz. 
do gęsi i zatwierdzenie budżetu na r. 191 ifi2. 
Wybory członków Komitetu i Komisyi Rewizyjnej na 1911]L2 r. 
Whi oski. 
W razie nieprzybycia wymaganej przez 
będzie bez względu na liczbę obecnych, 


SĄ wrz = zz a 
eee e e 


E” coce0009092060 JI. ni p 1 kit: 
E a a a WYJECHAŁ. 


Piątek, Z0 października r, 
Te 


MON STRE PRZEDSTA W IEN IE. zar 
Biuro Nauczycielskie 


PRZYJMUJE UDZIAŁ CAŁY PERSONEL. 
W hni y 6s 
ystęp znanego powszechnie pogromcy p. SOLIOTI diec pł 
Przejaza w 127 6 


ze swoją grupą 
D 10 tygrysów Iwów 12 a a OSA? 


Występ p. Bielani, wyst. M-me Blanche, © 
Wstrząsające efektowne widowisko przy elektry- ` 
cznych zmianach świetlnych wykona ; 


SEZESEZE 


Wychodzi l-go i I5-40 każdego miesiącą 


broni praw i interesów wszystkich 
cowników handlowych i prze mysłę 


zamieszcza stale wakujące posady, 


zamieszcza Sprawozdania ze ws 
stowarzyszeń polskich w kraju i zag 


udziela bezpłatnie porad prawnych, 


daje BEZPŁATNIE premium w pi 
cennych dzieł naukowych. 


prenumerować można we wszystkich 
torach pocztowo-teleuraficznych. 


=e Numery okazowe gratis, 
Adres kedakcjii Warszawa, Miodowa 4 


CENA: rocznie Rb. 52— ) | 
kwartalnie „ 1.25 ) 2 przesyłką poczt 


Prenumeratę wnosić również można przes T-wo 
cowników handlowych (Sliska M9). 
Redaktor Ja Karasiński. Kierownik literacki K. Hoffm 


„Handlowiec“ 
„Handlowiec“ 
„Handlowiec“ 
„Handlowiec“ 
„Handlowiec“ 


PSZ BA 


„randlowca* 


instrukcję liczby czionków zębranie julrzejsze prawomocne 


SETY" 


MBB” oraz OgłaSzać SIĘ w tychże 


ściśle, według cen redakcyjnych 


| 


Piotrkowska Bi, telefon 1200. 


Zaklad fFreblowski 


Baie > »_ © 

Celiny Jaleszyńskiej, 

Kursy ! Slojd dia Praktykantek 

" ujęcia m dziećmi skutkiem 
Mlle KETI LEE. ŚP Sry AS 

Po raz pierwszy bulei Raj kemików Monstr Ta- | zła Airai Łodzi, Kamien- | 

blo, z udziałem 50 persów wystawiony przez halet- alk: 


X 44 Drz Dy 
i Apre na Mti Przyjmuje Praktykant- 
istrza p. Antonio. : i 
SCA 8: AONT ki i dzieci na Słaię pomieszcze- 


nie w obydwóch zakładach. W 
inji z pensjonatem na wsi w 
Celinówce zajęcia zimowe Tro2pG- 
częto w dniu 1 Września. 
2813—1—1 


NSi jaki 


| „Tygodnik ilustrowany" ; „Swiat“, Nowe bycie“, „Wolne Słowo*, 

IB Niepodlepła*, „Tygodnik Mód i Powieści”, „Przyjaciel Dzieci*, "a 

Fo Swiąteczna”, „ [rubadur Polski*, „Goniec Poranny i Wieczorny”, „? 

Ei Gazeta“, „Kurjer Poranny *, „Kurjer Polski“, Wiadomości codzie 
„Kolce“, „Mucha“ i t d 2969 4 


Początek o. godz. 8 i pół wiecz. 


ANONS, W przygotowaniu po rag pierwszy w Łodzi 
„ssenia Królowa QCygasów?” pantomina 
w I akcie, 2 obrazach. 


i a 
ANONS W Sobotę i niedzielą dnia 21 — 22 października po 
2 przedstawienia — dzienne i wieczorowe. 


GG06ż6wCG6SOG60880 
BAR „EXPRESS 


Piotrkówska, róg Południowej. 
zawiadamia, że kierunek kuchni przy Barze ,,„Exoreess* 
prowadzonej przez p, Zarskiego, od dnia dzisiejszego objąłem sam. 


Kuchnia odtąd prowadzona będzie z uwzględnieniem wszel- 
kich najwytworniejszych wymagań,  - 


Rachunki dostawców załatwiać będę osobiście; uwzględniać 
zaś należności tylko za te dostawy, które sam zamówiłem. 


Właściciel baru „express“ 


Szymanko, 


otrzebnazuczenica do pracow- 
ni. Piotrkowska 69, Polaska. 
118—8—1 

oszukuję zajęcia; wOŻuego, 
Pźordera lub t. p. Władam jẹ- 
zykami polskim i rosyjskim. Na 
żądanie mogę złożyć kaucę, Pa: 
bjanice, ul, Niemiecka 733, An- 
toni Pasińiskk 121—38—1 
AARRE rzy ulicy Dzieinej n 41 jest 
Jauczycielka z patentem X natychmiast do wynajęcia sklep 
rząduwym i dyplomem z kursów Bł O dwóch Oknąch wystawowych 
Boranieckiego może przyjąć lekcje $ z  przylegającem mieszkaniem 
Auf arp: popołudniowych 6 i wszelkieni wygodami, oraz 

| w mieskaniu p, Giok codziennie p] mieszkanie w oficynie na Ill-iem 
= ed 12 do 6 po poł, _ 96 3 1 $ piętrze, składające się z dwóch 
eea POKOI Z wygodami. Bliższa wia- 

waa s domość u stróża. 104—3—1 

“H y owzebny chłopiec na posyłki. 
SBEKUGRABEA | | pora, się H, Białogórski 
ulica Zawadzka 19. 107—1—i 
anmo piękne tanio do Sprze- 
dania Piotrkowska 71 Księ- 
garnia Pommera, 65—2—1 
OtrzęDa KIIKU UCZNIÓW Sins 
Sarskich ul, Północna 38 21 
N. Opólnik. 106—38—1 
rzybłąkał się pies DUIdOg, mO- 
rengowaty. właściciel może 
odebrać przy ul. Konstantynow= 

skiej N* 29 u. Zinowika. 

110—3—1 

iexarmia do wydzierżawienia 
Pab,anice ulica Nowopolna 
repiawska. 118—2—1 
mananan TYAłAtWIAM WSzelkie formalności 
| acc: , gimnazistka (złoty me- Ź przy załozeniu Towarzystwa 
dal) muzyka, poszukuje kon- Stowarzyszeń, związków zawodo- 
dycji. Oferty pod GP ekwÓŃ wych i innych instytucji, wypra- 
w administracji. cowuję odpowiednie ustawy. Dla 
istniejących instytucji zaprowa* 
dzam księgi we wszystkich języ- 


Zegna paszport wydany 
gistratu m. Noworadig 
gub. Piotrkowskiej na i 
chowida Gorowicza. 115 
Te karta od pasz 
:. fabryki Hiferta na imię 
lieb Folak. 105: 
VAa karta od pas 
wydana z. fabryki i 
Bezbrody i Hawteina m 
Bolesława Roiek. < - 17 
f i Ek karta od paszport 
dana z fabryki Kaiserb 
na imie Zofi Sicińskiej. 125- 
apiuięła KariU Oá paszpdń 
Z z fabryki Guralskię 
imię Franciszka Tomaszew 
wód karta od Pas 
wydana z fabryki Perdi ; 
go na imię Piotra Dzię 
2 d 
Z paszport wydany zj 
gistratu m. Umań gud 
wskiej naimię Duil Meer 
mowicz, 1264 
tJaras do wynajęcia poxo 
blowany z wszęikiemi 
dami, z całodziennem | 
maniem lub bez. Widzewa 
Stróż wskaże; 
aginęł paszport wy 
Zat Szczekociny pow, 
szczowskiego gub. kieleg 
imig Malka Bakalarz, 9% 
aginął pipon wydany 
f Pia: Radogoszcz p 
Łódzki gub, Piotrkowska 
Atte Pinkus Baron. 39- 
aginęta karia od paszpo 
£ dana z fabryki Szi 


Znana chiromantka wróżka 


r 
D. Aonand 
U. Giówna 46 m. 7. 
i-e piętro, odgaduje życie każdega 
człowieka, przeszłość 1 przyszłość. 
uszieła rad 1 seshsów, Przyjmuje 
cndziennie od g 10r. do 10 w 


kę 1 


RETEDZETĘSYÓE 


11130 


T—2— 


BOWOOTWOFZONA 


pracownia Sukien Damskich 


R Póreckiej 


Łódź, Zachodnia 30 
(róg Konstant.) me. IQ 
(2-gie piętro) 
Robota solidna. === 
== Gy przystępne. 


Z dniem 1 Listopada 1911 cena 
za 1 hektolitr koksu 


w sprzedaży detalicznej w gazowni przy 


$u, Targowej M 34 będzie wynosiła 
90 kop. 
Zarząd gazowni Miejskich- w Lodzi. 


ERROR TERUOTUTWONAE TREC N GOZRTDENZ GDW E LZY 


1—3— 


Zakład Kuśnierski iR do wynajecia pokój ume= 


blewany z utrzymaniem lub 


A, Maniszewskiego w Łodzi 
PRZEJAZD Ne 14 (oficyna). 

Niniejszem mam zaszcz zyt. zawiadomić szaaowną P.P. że po 
trzech miesięcznej egzer. yi acji w- zagranicznych kuśmierskich za- 
kładach powróciłem, i zakład Mój na sezon bieżący zvopatrzye 
łem w doborowy wybór towaru futrzanego w zəkres konfekcji 
t dzmskiej i męskie, ;w .chudzącego tak gotowe jako też i na zamó- 
wienia, oraz przyjmuję wszętkie roboty z własnego i z powieżo- 
iego mi materjału, Z. poważaniem 

A. luaniszewski. 


bez. Wiadomość w redakcji No- 
wego. Kurjera Łódzkiego. 
120—3—i 
nii darmo lecz 0 przystep: 
N nych cenach Wykonywa się 
wszęlkie raboiy w zakres kra- 
ieciwa wchodzące w prac'ekni 
+ Wrzesin>kie u Pusta /8' 
59—3 -1 


"IW WU HM Ks« Zachodzie si. 


kach równolegle z rosyjskim pū- 
dług ostatnich wymagań Rządo- 
wych, J Kuperman Panska 18. 
r1280—0—1 
",aginął portiel z paszporiem wy- 
Ł dańym z 8=go. Mostowskiego 
cyrkułu m. Warszawy na imię r 
Wiadysława Dudzińskiego i inne= 
mi papierami, 119—3—1 


Redaktor: 


Ksawerowie na imię JÓż 
dziaka. -gi 
aginął paszport i kart 16 

Z, letu wojskowego 
gminy Radogoszcz pow. 
kiego gub, piotrkowskiej a 
Józeia Piotrowskiego. 945 
aginął paszport, wydań ya 
gistratu m. Piotrkowa 
Piotra Gawryłowa. 


an Garlikowsý 


